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A lutego 
|-sza sesja Sejmu 


WARSZAWA (PAP). — Pre- 
zydent Krajowej Rady Narodo- 
wej zarządził ogłcszenie w Dz. U. 

P. następującego rczporządze= 
nia 6 zwołaniu Sejmu Ustawo- 
dawczego: 

Na podstawie art. 25 Ust.1 i2 
Konstytucji z dnia 17 marca 1921 
T. w związku 7 art. 2 Ust. z dnia 
11 września 1944 r. o kompetencii 
Prezydenta KRN (Dz. U. R. P. 
Nr 5, poz. 23), zm .enionej usta- 
wą z dnia 31 grudnia 1944 (Dz. 
U. R. P. Nr 19, poz. 97) zwołuje 
Scjm Ustawodawczy, wybrany. na 
skutek zarządzenia Prezydium 
Krzjowej Rady Narodowej z dnia 
12 listopada 1946 r. o przeprowa- 
dzeniu wyborów do Sejmu Usta- 
wodawczego (Dz. U. R. P. Nr 58, 
poz. 322) — do miasta stoleczne- 
go Warszawy na dzień 4 lutego 
1947 r. 

Prezydent Krajowej 
Rady Narodcwej 


(—) Bolesław Bierut 


Prezes Rady Ministrów 
(—) Edward Osóbka Morawski 


Posłowie odbierają 
listy wierzyłelne 


WARSZAWA (AZ) — W Dzien- 
niku Ustaw R. P. ukazało się 
obwieszczenie Prezydenta KRN.o 
zwołaniu Sejmu na dzień 4 lute- 
go 1946 r. Posłowie mieszkający 
w okręgach otrzymali jnż_ listy 
wierzytelne. W przeddzień otwar. 
cią sesji odbedzie się posiedzenie 
klubów poselskich poszczegól- 
nych stronnictw. 

Memorial francuski 
w sprawie Zagłębia Rukry 


LONDYN (BBC) (obsł. wł.). — 
Minister Bidault na wczorajszym 
posiedzeniu komisji spraw zagra 
nicznych Zgromadzenia Naurodo- 
wego oświadczył, że rząd franu 
ski zamierza wysłać do rzadów 
Stanów Zjednoczonych, Związku 
Radzieckiego i Wielkiej Brytanii 
memoriał dotyczący organizacji 
gospodarczej Zasłehia Ruhrv. 
Rząd francuski zest zdania, ża uie 
miecką produkcję stali i żelaza 
należy utrzymać na poziomie u- 
stalonym przez mocaretwa sojusz 
nicze, natomiast ieżeij chodzi © 
węgiel kopalnie Zagłchia Ruhry 
powinny być wykorzystane w ma 
ksymalny sposób dla dchra prze- 
mysłu europejskiego jako całoś- 
ci. Prawa wiasności kopalń we- 
zla należy przekazać rządom tych 
czlonków ONZ, którzy hrali czyn 
ny udział w wojnie z Niemcami. 

Generał Dempsey ndwc'any 

ze Środkowego Wschodu 

LONDYN. — W związku 7 ay- 
tuacją w Palestynie odwołany 
został głównodowodzący ze Środ- 
kowego Wachodu, gen. Dempsey. 


„podał do wiadomości, 


informacyjny dziennik demokratyczny 


Częstochowa, sobota 1 lutaro 1947 roku. 


Echa bezemówiemią 


ministra Wierbiowskiego 


MOSKWA (PAP) — Cala pra- 
sa radziecka przynosi obszerne 
sprawowldane 2% przemówienia 
mineatra W'ierhlowskiego na po- 
siedzenin ministrów spraw za- 
granicznych w Londynie. Jak 
wiadomo pisze „Prawda“ 
delegat Polski w przemówieniu 
swym wskazał, że jednym 7 wa- 
runków pokoju w Furonie jest 
całkowita demckratyzac'a Nie- 
m'ec, rozbroicv'e ich i demilita- 
ryzacja oraz calkowita denazyfi- 
kaucja. Sądząc z wypowiedzi pra- 
sy — pisze „Prawda“ — przemó- 
wienie delcga!'a Polski nie w 
smak poszło razetom augielsk'm. 
Większość ich. nawet te, które 
iniformują deść dokladnie o nra- 
cach ministrów spraw zagranicz- 
nych, ignorują całkowicie porie- 
dzenie z 27 stycznia, n'e podając 
dosłownie ani jednego wiersza 0 
oświadczenin Rządu Polskiego. 
„Prawda“ pisze w da!szym ciągu, 
że jedynie „Times“ zamieści? krót- 
ką notatke swojego obserwatora 
dynlamatYrczncego, nie podajacą 
jednak wyraźnie poglądu Rządu 
Polskiego na zagadn'enie struk- 
tary poliivcznej Niemiec i wvpa- 
czająca sens przemówienia dele- 
gata Polski. Nastepnie cytnje 
„Pravda“ wyjaśnienia ministra 
Wierbłowakiego. podane w odno- 
wiedzi na pytanie delegata fran- 
eusktegn, 

Trzzci memorizł francuski 
w sprawie Niemiee 
PARYŻ (PAP) Na środo- 
wym posiedzeniu komisji spraw 
zagran. Francuskiego Zeroma- 


dzenia Narodowego minister Bi- 


„danlit w godzinnym przemówie- 


nin przedstawił francnaki pro- 
jekt w sprawie Zagłleh'a Ruhry, 
Nadrenii i Zazlębia Saary. Pro- 
jekt ten iest przedmiotem opra- 
cGwywanego obecnie trzeciego me 
moria!u fraucuskiego v w sprawie 
Niemiec. 


Nad projektem rzadnawym nie 
Tozwineła cie żadna dyskusja, — 
Projekt franenski odnosi się je- 
dynie do zagadnień gospodar- 
czych, Przewidńje on wywłasz- 
czenie właścicieli kopalń i prze- 
mnysłu Zazłobia Ruhry na rzecz 
państw, które walczyły z Niem- 


cami, Według informacji dzien- 
nika „Ce Soir“ administracja ko- 
palń bylaby jednak powierzona 
jednemu lub dwóm państwom. co 
zdaniem dziennika wymaga hbliż- 
szych wyjaśnień, ponieważ stwa- 
rza to n'ebezpieczeństwo, że inne 
państwa bedą w istocie wyeliini- 
nowane z zarządu. 

Podnisanie traktatu 
pokojowego w Moskwis 
MOSKWA (PAP) — W ć€:;sdę, 
dała 29 ub. m. minister Lialatow 
podpisał w imieniu Zwizrku Ra- 
dzlackicgo traktat rcaniawy 2 
tVlochami, Rum"r'ą, Bulgarią, 

Węgrami i Finlancią. 


Ven dem Bach 


WARSZAWA (AŻ — Wczoraj 
póżnym wieczorem paryskim po- 


ciągiem przybył do Warszawy na 


Dworzec Główny generał SS i 


policji- von dem Bach, wydany 
przez Najwyższy Trybunał w No- 
rymberdze władzom polekim. ce- 
lem przesłuchania go iako świad- 
ka w procesie Fischera i pozo- 
stałych oskarżonych. Ponieważ 
pociąg paryski przybył do War- 
s2awy z bardzo wielkim opóźnie- 
niem na autek złych waranków 
atmosferycznych na (rase, wla- 
dze bezpieczeństwa musiały ocze- 
kiwać na dworcu kilka godzin. 
W kilka sekund po zatrzymaniu 
«ię pociagu ze specjalnego wago- 
nu wysiadł kierownik konwoju 
z ramienia Ministerstwa Beznie- 


na Moxotow'e 


czeństwa. Po krótkim poroznmie- 
niu się z oczekniacymi na dwor- 
cu oficerami, wydał on polecenie 
wyprowadzenia von dem Racha. 
Po chwili na peronie ukazała sie 
ociężata sylwetka von dem Ba- 
cha. Konwojnjacy ga oficerowie 
akierowali go do auta. za chwile 
samochód w otoczeniu konwojen- 


tów na motocyklach i w antar à 


ruszył w kierunku wiezienia mo- 
kotowskiego. Jednocześnie z von 
dem Bachem przybyło do War 


szawy jeszcze 35-cin nprzestenców, 
wydanych pizez władze alianckie 
prokuraturze Naiwyższega Tre- 
bunału Narodowego. Grupa tych 
więżn'ów icchaia oddzielona od 
von dem Bacha, 


cafi mają dos6 swoich chińskch pupiów 


LONDYN (BBC) (obst. wł.). — 
Amerykański departament stanu 
że Stany 
Zjednoczone rezygnują z wszel- 
kich dalszych prób pogodzenia 
rządu centralnego chińskiego 2 
komuristami į nie będą uczestni 
czyły w pracach komisji do tego 
celu powołanej przez sprzymie- 
rzonych. » 

LONDYN (BBC) (obsł. wł.). — 
Wślad za rezygwacją Stanów 
Zjednoczonych z wszelkiego poe 
średnictwa pomiedzy chińskim 
rządem centralnym a komunista 
mi, w Waszyngtonie zostało ofi- 
cjalnie  zakomunikowane że 
wkrótce wojska USA w liczhie 
10.000 żołnierzy zostaną z Chin 
wycofane. Rezygnacja z ingeren- 
cji w sprawy chińskie jest, jak 
określa korespondent prasowy, 
pierwszą akcją dyplomatyczną no 


Niemiecka legia cudzoziemska 
pod flagą brytyjs<ą 


BERLIN (AZ) — Do Rerlina 
napływają dalsze szczegóły po- 
danej przed kilku dniami wiado- 
mości e ergan:'zcwaniu przcz 
władze brytyjskie nicmieckich 
legii cudzoziemskich, złożonych 
a byłych jeńców wojennych, któ- 
rzy przechodzą «specjalne prze- 
szkolenie w obozach pod prze- 
wodniectwem instruktorów bry- 
tyjskich. Ochotniey otrzymują 
dobre warunki i chętnie garną 
się do służby wojskowej. Pierw- 
sze kontyngenty przeznaczane są 
„do krajów tropikalnych, w p'er- 
wszym rzędzie da Indonezji. gdzie 
Niemcy pod flagą brytyjską hbe- 
dą walczyć z powstańcami. Dal- 
sze oddziały skierowane będą na 
Pacyfik oraz Ocean ludyjski, — 


Krążą również pogłoski, że cześć 
tych żołnierzy bedzie skierowana 
do Palestyny. gdzie żołn'erze an- 
gielscy nie chcą już dłużej wal- 
czyć z Żydami. Żołnierze legii cu. 
dzoziemskich rekrutują się spo- 
śród tych jednostek, kióre przez 
długi okres czasu trzymane były 
w specjalnych obozach na Wy- 
spach Oldenburskich oraz koło 
Hamburga i Hanoweru w ciągłej 
gotowości do jakiejś akcji. Już 
od dlnższego czasu prasa zagra- 
niczna zwracała uwage ua dziw- 
ne postępowanie wajskowych 
władz brytyjskich, które trzymu. 
ły na stopn:n Wojenny wielkie 
oddziały dawnych wajsk u'eru'ee- 
kich. Obecnie r popr wyja- 
śniło się 


wego ministra spraw zagranicz 
nych USA Marshalla. Postano- 
wienia to nie wywołalo w USA 
zdziwienia. gdyż kompletne fias- 
ko misji: Marshalla zostało uprzed 
nio atwierdzone w jego sprawcz 
dauin, jakie złożył rządowi jesz- 
cze przed swoim wyjazdem z 
Chin. Rząd USA jest zdania, że 
władzę w Chinach powinni uiąć 
w ręce liberałowie z Kuomintan- 
gu ; innych ugrupowań. Opinia 
amerykańska co do rodzaju rzą- 
dów w Chinach jest podz'elona. 
ale nawet c; Amerykanie. którzy 
niechętnie widzieliby w Chinach 
komunistów u władzy, stwierdza 
ją, że chińscy ekstremiścj prawi 
cowi przedstawiają element prze 
kupny, brutalny i niedołężny. 


MOSKWA (Tase) (obsł. wł.). — 
Amerykański komitet walki o po 
kój w krajach dalekiego Wscho- 
du nadesłał! do ministra Marshal 
la pisino, w którym stwierdza że 
w Chinach trwa przewlekła woj 
na domowa. która zagraża uwikła 
niem w nią Stanów Zjednoczo- 
nych. 


Pismo krytykuje ostro wyatą- 
pienie sen. Vandenberga, który. 
domagał się cd Kongresu zwiek 
szenia pomocy dla Czang-Kui-Sze 
ka. Pismo przypomina, że USA 
polityka popierania reakcyjnego 
rządu Knomintangu realizowana 
przez cały rok ubiegiy koszto va 
ia 40 miliardów dolarów i że po 
jityka ta zakończyła aig komplet 
nym niepowodzeniem, gdyż ete 
doprowadziła do. uspokojenia 
Chiu nawet w drobnym procen- 
cie. 

WASZYNGTON (PAPY — Rze- 
cznik departamentu stanu USA 
podał do wiadomości, że rząd 
amerykański postanowił wyco- 


fać sie z komitetu trzech, który 
został utworzony w Czunsgk'ngu 
w celu polożenia kresu dz'ała- 
nio mwojeńnyvm w Chinach. Ge- 
neral Marshall był przewadniczą- 
cym tego komitetu. Pząd amery- 
kański postanowi! również wyco- 
fać sie z komitetu wvkonawcze- 
go, powołanego do życia w Peki- 
nie przez komitet trzech dla knn- 
troli nad wvkanywaniem warun- 
ków. przewidzianych w celu do- 
prowadzen'a do zakończenia walk 
w Chinach, demobilizacji i reor- 
zanizacji armii chińskiej. 


Jak przed wojną 
USA niszczą „zbądną* żywność i 


NOWY JORK (PAP) - Mini- 
sterstwo rolnictwa USA zapo- 
wiedziało niedawno, że zamierza 
zniazczyć 20 miln. buszli „zbed- 
nyeh“ kartofli. Wywołało to pra- 
test ze strony dziennika New 
York Post“, który pisze, że Sta- 
ny Zjednoczone niszczą żyw:iaść 
w chwili, gdv glodają liczne na- 
rody Europy I Azji. Zdaniem 
dzi ennika, zniszczenie nadm'aru 
kartofli może być pierwszym kro. 
kien k areal'zacji polityki nisz 
czen'a wszelkiej innej „zhodnej“ 
żywności, ażeby utrzymać wyso- 
kie ceny produktów rolnych. 


tvmczusem... 
LONDYN (RBC) (nbel. wł.). — 


W dniu wczorajszym w Waszyne 
tonie rozpoczęły się obrady mie- 
dzynaraduwej nudowcezainei Ra. 
dy Żywunścinwej w których u- 
czestniczy m. in. również dolega- 
cja nolska. Deleraci przyhy) 59 

kanfereneje nodkres'ti. że wazy- 
stkie kraje eksportujące powiuny 


"konsumcją 


Rok III. 1 


Hota rządu jurosłowiańskiego 
do Wielkiej Brytanii i 
BELGRAD (PAP) — Agencja 
Tanjng donosi, że nota, jaką 
wreczył ambasador Jugosławii 
w „Londynie brytyjskiemu minie 
sirowi epraw zagranicznych w 
związku z zamordowaniem kone 
anla jugosłowiańskiego w obos 
zie w Erboli koło Neapolu, za- 
wiera następujące 5 punktów: 
1) Rzad Jugosławii domaga sig 
powołania komisji mieszanej, 
która przeprowadzi szczegółowa 
dnehodzenia, 2) Rzad Jugosławii 
domaga się oatychmiaatowezo | 

aresztowania wszystkich osób, 

które dokonały napadu i prze» 


kazania ich władzom jugosło» 
wiańskim, 3) Rząd Jugosławii 
domaga się ukarania wojsko» 


wych brytyjsk'ch, którzy w pew» 
nym atonnin brali udział w zbroe 
dni, 4) Rząd Jugosławii domaga . 
się, by wszyscy członkowie czete 
nieckich organizacji wojskowych 
zostali w obozie jeńców pad etra. 4 
żą wojskową i oficerowie byli i 
oddzieleni ad szeregowców, 5) , 
Rzad „Jngosławii domaga sie ma- | 
terialnagn odszkodowania dla ro. 


Pogrzab ofiary tarroru 


podziemią "zl 


WARSZAWA (PAP). TW . 
Poznaniu odbył się manifestacyj- 
ny pogrzeb instruktora ZWM Ja 
ua Stachowiaka ofiary potwor 
nej zbrodni bandytów podziem?a. 
Wielotysiączny kondukt pogrz% 
bowy zgromadził na trasie pocho 
du tłanry mieszkańców Poznania. 
Egzekwie żałobne odprawił ks. - 
radca Bączkiewicz w asyście 
7-miu kaieży. Zwłoki pochowano 
na cmentarzu Bohaterów na Cye 
tadeli. 

Traktat anelo-egipski 
snrzeczny z duchem ONZ 
MOSKWĄ (Tasas) (obsł. wł.). — 

Premier egipski Nokraszy Pasza 
oświadczył w dniu wczorajszym, 
że traktat anglo-egipski z r. 1826 
nie da się pogodzić ze statuten 
ONZ, w związku z czym Egint 
czuł aie w prawie i ohowiązka do 
zwrócenia się du ONZ o jego + 
ueoewanznioenie, 

Darerc'a z armii angielskiej 


LONDYN (PAP). — Jak doro 
sl korespondent Daily Herald“ i 
policia zarzadziła intensywne no 


szukiwasie dezerterów z armii. 
brytyjskiej, których liczha wyno 
si 18795 osób. Da tei liczhy na!a- - 
ży dodać około 230 żołnierzy z l 
arm'i dominialnyrh. Sreatlaud b 
Yard rozporzadza dokładnymi o° 
pisami wszystkiech dezerterów. b 


kontyunować maksymalną pro- f 
dnkcje. Nawet te kraje. w których "8 
artykulów apożywe 4 
czych przewyższa niewiele minte i 
mnm, powinny z tej nadwyżki zse | 
zygnować, celem wyrównania n'e 
dostatecznego spożycia w kra 3 
jach hardziej zuhożałvch i znisze J 
czowych na skutek wojny. ; 
* 


LONDYN (BBC) (obsł. wł). — 
Kamisja techniczna ONZ, która 
przeprowadzała badania w 6 naje r 
hardziej znisze zanych wojną kra ; 
jach a m'ancwicie w Polsce, An- f 
atrii Grecji, na Weavwrnarh, we B- 
Włoszech i w Tnenaławii, ujawe « 
niła, że kraje te patrzehnią CNd 
naijmniei GMN milinnów  lolarów, 11 
aby postawić awoją gospodar” 9 ° 
na odpowiednim poziomie. Fine 
landia : Czechosłowacja pomocy, a 
finana>wej, zdaniem komisji. nig 
potrzebujn. Wyankaść pamocy 76 
aansewot Aa Pa]ski 7nełała nr=rg 
kamiaje nstalona na 140 miliga 
nów dolarów. _ $ 
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- Jugoslawia 


LONDYN (PAP). — Memoran- 


dum jagosłowiańskie, przedłożo- 
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ne'we wtorek wieczorem zastęp- 


com ministrów spraw zagrawnicz- 


nych stwierdza na waetepie, że 
„długi okres alianckiej okupacji 


i kontroli“ jest punktem wyjście 


' wym rozwiązania problemu Nio- 


m.ec powojennych. Podkreślając 
dalej konieczność wspól ej poli- 


tyki wladz okupacyjnych memo 


randum zaznacza, że taka polity- 
ka jest warunkiem skutecznego 
przeprowadzenia 


- 8podarczych niemieckiego impe- 


. 


 rializmu i agresji, złamania kar 
teli, syndykatów trustów ; in- 
nych stowarzyszeń mononpolisty- 


'eznych oraz zlikwidowania wiel- 


kiej własności ziemskiej stano- 


"wiącej bazę gospodarczą jun- 


krów. 
Omawiając kwestie jedności po 


 litycznej Niemiec memorandum 


zwraca uwagę na fakt, że zada- 
-niem aliantów jest ustanowienie 
form wspó!nej kontroli politycz- 
-Dej į ekonomicznej oraz stopnio- 
"we wciąganie narodu niemieckie 
go do administracji państwowej 
drogą tworzenia samorządów niż 
szego stopnia. 

. Memorandum zaleca likwidacię 
Prus i oświadcza: „Głównym cio 
sem przęciwko tradycjom prus- 


"kim jest zniszczenie władzy nie- 


mieckiej nad terytoriami polski- 
mi na wschód od rzek Odry i Ny 
8y'. Występując w ten sposób na 
rzecz polskich granie zachodnich 
memorandum oświadcza rówuież, 
że roszczenia czechosłowackie w 
sprawie korektury granicy z 
Niemcami są usprawiedliwione ze 
wzeęlędów bezpieczeństwo. 

Co się tyczy sprawy mniejszoś 


ci niemieckich w Europie wschod 


- 


następujące: ista 
„ niezwłoczuie rozciągłuść niemiec 


niej i południowo wschodniej. 
która to sprawa — zdaniem Jugo 


"— stanowi cześć problemit” 


lizwidacji niemieckiego ducha a: 
gresji — memocraudum domaga 
się przesiedlenia do Niemiec pozo 
stałych jeszcze w Jugosławii 100 
tysiecy Niemców. Decyzja taka 
byłaby zgodna z uchwałami pocz 
damskimi w sprawie mniejszości 
niemieckiej w Czechosłowacji, 
Polsce i na Wegrzech. 

Rząd jugostowiański trektuje z 
sympatią żądania narodu fran- 
cuskiego, który trzy razy w prze- 
ciągu 80 lat padł ofiarą agrosji 
niemieckiej. Bedzie on również po 
pierał w myśl przedstawionych 
w nienorandum zasad, ałuszne żą 
dania innych zachoduich vąsia- 
dów Niemiec. 

Jugcaławia — jak podkreśla na 
stępnie memorandum — domaga 
się ustalenia jaanej i zdecydowa 
nej pclityki reparacyjnej w zgo- 
dzie z decyzjami alianckiej komi- 
sji kontrolnej z marca 1946. Żąda 
nia reparacyine Jugosławii są 
1). Należy ustalić 


kich obiektów przemysłowych 
przeznaczonych na odszkedowa- 
nia, 2) Należy przystąpić do prze 
kazywania tytułem odazkodowań 
całkowitych urządzeń fabryk nie- 
mieckich. 3) Na odszkadowania 
należy również przeznaczyć po 


zostałą część niemieckiej marynar 


ki handlowej jak również odpo- 
wiednią cześć taboru rzecznego. 
4) Wiana być utworzona komisja 
śledcza celem zbadania stanu li- 


ITO) denazyfikacji, 
usunięcia hitlerowców z gospodar 
-ki niemieckiej, co jest ściśle zwią 
"zane ze zniszczeniem podstaw go 


kwidacji aktywów niemieckich w 
krajach neutralnych. 5) Należy 
udostępnić na cele adazkodowaw 
cze mienie niemieckie w zachod- 
nich strefach okupacyjnych An- 
strii. 6) Pilne roszczenia repara- 
cyjne winny być zaspakajane, 


„GŁOS NARODU", 1 lutego 1947 rokn. 


zgodnie » paryskim układem re. 


paracyjnym z niemieckiej pro- 
dukcji bieżącej. 7) Jak najrychłlej 
powinna nastąpić restytucja mie 
nia zrabowanego przez Niemeów. 

Przedstawiając to memoran- 
dum przedstawiciel Jugosławii 
dr Ivekovie podkreślił że wbrew 
poprzednim  deklaracjom pro- 
gram odszkodowań nie został 
właściwie nawet zapoczątkowany 


f 
Władze okupacyjne w zachodnich 
Niemczech odwlekają przekaza- 
nie ma cele odszkodowań nawet 
tych niemieckich obiektów prze- 
mysłowych, których rozmontowa 
nie zostało zdecydowane przez a- 
liancką komieję kontrolną w Ber 
linie. Dotychczasowe przydziały 
odszkodowawcze ze strony mię- 
dzysojuszuiczego urzędu vdszko- 
dowań nie wynoszą nawet jedne- 
go proceniu całkowitej wartości 
odszkodowań jakie mają przy- 
paść 18 narodom zjednoczonym. 
Takie wykonanie programu ovd- 
szkodowań jest szczególnie dotkli 
wym ciosem dla Jugosławii. tak 
niezmiernie ciężko dotkniętej 


Puy 


4,4 


popiera stanowisko Polski 


w sprawie granic zachodnich 


wojną. — Jugosławia otrzymała 


„dotychczas na rachunek odszko- 


dowań niemieckich zaledwie 
0,04 proc. ogólnej samy. na jaką 
oblicza swe atraty wojenne. 

Z kolei przedstawiciel Jugosła 
wii zwrócił uwage na okoliczność, 
że szczególne zastrzeżceia budzi 
los aktywów niemieckich w za- 


_chodnich strefach okupacyjnych 


"Anstrii. Władze, amerykańskie 
przekazały administracji austriac 
kiej szereg przedsiębiorstw nie- 
mieckich. Rząd jugosłowiański 
uważa to stanow'sko za nie dają 
ce się usprawiedliwić ani praw- 
nie. ani moralnie, ani politycz- 
nie. 


Eemo r -mdu Gurstriac kie 


LONDYN (PAP). — W środę 
Tano złcżone zostało konferencji 
zastępców ministrów spraw Zza- 
granicznych w Londynie memo- 
randum austriackie. Główne wy 
tyczne tego memorandum są na 
ctępujące: 1) Austria pragnie by 
we wstepie do traktatu zostało 
wyraźnie zaznaczone, że Austria 
jest krajem wyzwolonym i nie- 
podległość jej ma hyć uroczyście 
potwierdzona; 2) Austria wnosi 
o przywrócenie jej granie z roku 
1937 ; odrzucenie żądań terytorial 
nych Jugoslawii, 3) Austria ad- 
rzuca pogląd jakoby była wsnpót- 
odpowiedzialną za czyny władz 
okupacyjnych, gdyż od 13. 8. 1988 
r. nie istniało państwo austriac- 
kie i nie było rządu austriackie- 
go. Austria stoi na stanowisku, 
że ludność Austri; wciągnięta 
została do niemieckiej machiny 
wojennej podobnie jak w innych 
państwach okupowsaych. Austria 
spodziewa sie, że w traktacie 20- 
stasiie to uwzględnione i Anstria 
nie będzie zmuszona do splaty cd 
szkodowań; 4) Uważając. że okres 
okupacji trwał dość długo, Au- 
atria spodzićwa gie szębkieżey wy 


 "cofańia wojak okupacyjnych “i 


skasowania Sojnszniczej Rady 
Kontroli: 5) rząd austriacki stoi 
na,stanowisku. że w razie po70- 
a'awien'a Austrii bez armii, w 
przeciwieństwie do wszystkich jej 
sąsiadów. niezależnie od tego czy 
wA!czyli oni po «tronie państw 
sojuszniczych czy też po stronie 
osi, „powstałaby próżnia w jed- 
nym z najbardziej newralgicze 
nych punktów w Europe". W 
tym wypadku Austria nie byla- 
by zdolna do abrony przeciwka 
zakusom na jej niepodległość i 


c 


nentralncść. Dlatego Austria 
pragnełaby uzyskać zgode na u- 
tworzenie armii; 6) Austria wyra 
Ża nadzieję. że traktat przyezyei 
sie do załatwienia rozrachunków 
z Niemcami. Anstrij zależy zwła 
ezeza na stwierdzeniu, że przenie 
sienie mienia auatriackiczo do 
Niemiec jest nieważne gdyż zo- 
stało dokonane ped presją, z wy- 
jątkiem pewnych specjalnych wy 
padków, wyszczecólnionych w u- 
stawach austriackich. Poza tymi 
ziównymi punktami memaran- 


dum zawiera szereg szczegółów, 


jak np: 1) Austria pragnełeby, 
aby w traktacie znalazła się klau 
zula o obowiązku Austrii prze- 
strzegamia zasad demokratycz- 
nych i praw człowieka, co zresz- 
tą zagwarantowane jest przez kon 
stytucje austriacką; 2) Austria 
pragmełaby mieć zanewnenie że 
mocarstwa po podpisaniu trak- 
tatu nopra kandydaturę Austrii 
do ONZ; 8) Austria domaga się 
z chwilą pedpisan'a traktatu zwol 
nienia wszystkich austriackich 
jeńców wojeanych oraz interno- 
wanych osób cywi'unvch; 4) Au- 


sgtria wnosi 0 *szęhkie zawarcie 


tktodu miedzynarodowego ha mo 
cy którego zostałyby usunięte z 


jej terytorium osoby deportowa 
ne podczas wojny; 5) Austria o- 
blicza szkody, spowodowane oku- 
pacją niemiecką na 7 millardów 
dolarów. Uznają? pierwszeństwo 
roszczeń państw sojuszniczych, 
Austria domaga sie jednak od 
Niemiec nie odszkodowania, ale 
zwrotu urządzeń fabrycznych. wy 
wieziceych z Austrii. Austria 
chciałaby otrzymywać z Niemiec 
pewne surowce I towary przemy 
slowe; 6) Austria gotowa jest do 
zwrotu własności państw sojusz- 
niczych, znalezionej na jej tery- 
torium. Austria spodziewa a'e od- 
mrożenia swych kapitałów maj- 
duiących sie za granicą. z chwilą 
zawarcia traktatu pokojowego. 
Austria gotowa jest wznowić nb- 
sługę  dłusów zagranicznych 
sprzed roku 1938. Szczegóły mu- 
aiałyby być amówione w drodze 
rokowań, 7) Anstria jest zainte- 
resowana w wolnej I nieskrepowa 
uej żegludze na Dunaju. Nie wy- 
suwa ona specialnych propozycji 
w tym wzgledzie, ponieważ na 
mocy decyzji Rady Ministrów 
spraw zagranicznych w: Nowym 


Jorku. ma ona być zaproszońa na: 


specjalną konferencję w sprawie 
żerlugi na Dunaju. 


USA chcą kupić Grenlandia? 


NOWY JORK (PAP) — Wiado. 
mość opublikowana przez dzien- 
nik „KMxtrabładei* w Kopenhadze 
o rozmowach pomiędzy Danin i 
Stanami Zjednoczonymi, które 
pragna nabyć Gren!landie za mi- 
liard dolarów. wywolala szereg 
komontarmzy prasy ameryka "skiej. 
Koaoreapondont „New York Herald 


Sedz'a Windham cdnaieziony 


TEL-AVIW (PAP) — We wto- 
rek, dnia 28 b. m., o godz. 21,30 
sedzia Widham zatelefonował? do 
komisariatu policji z prośbą, by 
przybyto do niego do jednej z fa- 
bryk, położonej na przedmieściu 
Ramat Gam. Sędzia Windham oś- 
wiadczył korespondentowi, że był 
dobrze traktowany przez terrory- 
stów żydowskich, którzy 29 por- 
wali. Był on wieziony przez 31 go- 
dzin. Cała sprawe traktował on 
jako niezwykłą przygodę. Sędz a 
Windham został zwolniony w. nie- 
spełna 24 godziny po ultimatum, 
doreczonym działaczom żydow- 


"skim przez geu. sir Alan Cun- 


a'nzhama „który zagroził wpro- 
wadzeniem stanu wojennego w 


- Szara em'nencja z czasów o*unacii 


przyjaciel ks. Lukomirskicj i niefortunny twórca rządu 


WARSZAWA (SAP) — Wśród 
sprowadzonych ostatnio do Pol- 
eki niemieckich przestępców wo- 
jennych, jedną z najciekawszych 
figur jest M. Strickner, który w 
czasie okupacji by! mężem zaufa- 
nia rządu niemieckiego dla spraw 
polskich. Stricknera lączyły epe- 
'ejalnie serdeczne więzy z 6zere- 
giem przedstawicieli reakcji pol- 
ekiej. Do najbliższych jego przy- 
jaciół należeli m. in. K. E. Skiw- 
eki, F. Goetel, prof. Studnicki i 


ka. Lubomirski. W oparciu o nich, 


Strickner podjął próbę zorgani- 
zowania w Polsce qnislingowskie- 


go rządu z ka. Radziwiłłem na 


czele. Próby jednak pozostały 
bezowocne, a Strickner musiał po 
kilku latach uciekać wraz 2 roz- 
bitą armią niemiecką do Niemiec. 


Członkowie polskiej misji woj- 
akowej zidentyfikowali Striekne- 
ra w Salzburgu, gdzie schronił 
się ze «wą przyjaciółką. ks. Lubo. 
mirską, której w momencie ewa- 
kuacji ułatwił wywiezienie klej- 
notów i pieniędzy. 


Za swoje niecne sprawki w sto: 
sunku do ludności i demoraliza- 
cje polakiej inteligencji, Strick- 
ner będzie odpowi... „i-.d 8Ą- 
dem w Poznaniu. 


pewnych okregach. 83-letni terro- 
rysta żydowaki Gruner, w odwet 
za którego żydowska organizacja 
terrorystyczna Trenn Zwai Lenmi 
wzięła zakładników. mał być 
stracony we wtorek. Jednakże 
wykonanie wyraku zoa!tała ndro- 
czone, wobec możliwości złożenia 
apelacji. 

Aczkolwiek rzecznik Agencji 
Żydowskiej oświadczył. że major 
Collins, porwany przez terrory- 
siów ubiegłej n'edzieli, wrócił już 
do swego m!'eszkan'a. miejsce je- 
go pobytu nada! osłon'ęte jest ta- 
jemnicą. Na temat losu majora 


Collinsa kursuje ezereg plotek. 


Jedni twierdzą, że został on 7a- 
bity. inni zaś, że jeat chory i zo- 
etal? um'eszczony w szpitalu precz 
władze brytyjsk'e. 

—) ——— 


O>roty portowe 
Gdańsk — Gdynia 


GDAŃSK (8AP). Obroty 
portów delty Wisiy w grudniu 
1946 r. wyniosły 5332 tys. ton. z 
czego na import przypada 147.3 
tys. ton (UNRRA 229 tys. ton). 
na eksport — 3859 tye. ton. łacz 
nie cbraty portów Gdańsk — Gdy 
nia w 1946 rokn wyrażają się cy- 
frą 7 736.4 tys. ton. 

W ten sposób plan rządowy, za 
kreślajacy przeładnnek na rok 
1946 cyfrą 7 milionów ton — zo- 
stał przekroczony u 736,4 tys ton. 

Do nhu portów zawineło w 1946 
roku, 4381 statków, które repre- 
zeatowały 17 państw. 


Tribnne* podaje, że Stany Zjed- 
noczone i Dan'a dyskutowaly 
aprawe przyszłości Gren'ańdii, 
ale żadna propozycja nie zostala 
dotychczas w tej sprawie wysn- 
nieta. Dzienu'k przgpemina. że 
jesienią ubiegłego roku sprawa 
ta byla nrzedmiotem dyskueji po- 
m'edzy Byrnesem i Pasmnssenen 
duńskim ministrem spraw zagra. 
nicznych. 


»: 


WASZYNGTON (PAP) — Rze- 
cznik amerykańskiego departa- 
mento stanu zaprzeczył wiadomo- 
Śściom. jakie ukazały się w pra- 
sie amerykańskiej, jakoby były 
prowadzone rokowania pomiedzy 
Stanami Zjednoczonymi i Danią 
w sprawie odstąpienia Grenlan- 
dii. Równocześnie rzecznik pedał 
do wiadomości, iż minister Ras- 
musaen oświadczył we wiorek, 
dnia 28 b. m. w Kopenhadze, że 
wiadomość prasy amerykańskiej 
na temat odstąpienia Gren'andii 
Stanom Zjednoczonym jest po- 
zbawiona wszelkich podstaw. 


w 


Kronika kraiowa 


WARSZAWA (PAP) — W dnia | 
28 b. m. Marszałek Żymierski 
przyjął ambasadora Jugoslawii | 


dr Rade Privicevica. 


— Wczoraj wyjechał z Warsza- 
wy pocisg em szwedzkim generał 
Drury, b. szef misji UNRRA w | 
Polsce. Dotychczasowy dyrektor | 
biura do spraw UNRRA w M ni- | 
sterstwie Żeglugi i Handlu Za- | 
granicznego mgr Wincenty Pe- | 
karek został wyznaczony kierow- 
nik'em polskiej misji zakupu de- 
mobilu amerykańskiego w Pa- 
ryżu. p | 

— W dniu 29 b. m. obradował 
w Warszawie Naczelny Komitet 
Wykonawczy PSL. Jak stwierdza 
wydany w związku z tym krótki 
komunikat, posiedzenie było po- f 
święcone omówieniu spraw p'li- $ 
tycznych, związanych z Radą Na. 
czelną PSL, zwołauą na dzień 
1i 2 b. r. oraz spraw organiza- 
cyjnych, dotyczących wyborów | 
do Sejmu | 

— W dniu 28 b. m. obradowało 
w Warszawie Prezydium NKW | 
Stronnictwa Ludowego. Prezy- | 
dinum postanowiło zwołać inangu- | 
racyjne posiedzenie nowego k!u- 
bu poselskiego Stronnictwa Lu- 
dowego na dzień 3 lutego b. r. | 
Poruszono również sprawe udz'a- 
łu przedstawicieli Stronnictwa 
Ludowego w rządzie po jego re- 
konstrukcji. 


Eksport skór zajeczych 
i króliczych do Belgii 
(PAG) Do Belgii odpłynął polski 
statek , Hel“ zabierając m inn 23 500 
sztuk skór surowych zaięczych oraz - 
8757 kg skór króliczych do wyrobu 
filcu Skóry te przedstawiają war- 
tość około 23 tys dolarów, 


Minister Nejedly 
o wynikach wyborów w Polsce 


PRAGA (PAP) — Czechosło- 
wArki m'nicter opieki snatecznej 
dr Nejedly wygłoaił przemówienie 
radiowe poświecone sprawie wy- 
borów w Polsce, w którym stwier- 
dził. że żaden z narodów nie pra- 
wadzi tak cieżkie! | wprost dra- 
matycznej a Jetnak płeknce] wz'tkl 
o Irneżą pr”verłość. laka prova- 
dzena (est dziś w Polsce. Naw 4- 
zujae do historii Polski minister 
dr Nejedlv nrzypomniał, że bur- 
żuazja polska zawaze starala się 
zaszczenić ludowi polskiemu nie- 
nawiść do narodu rosyjskiera, — 
Takie samo stanowisko zajal! po 
pierwszej wojnie św 'atowej P l- 
sudski, a po ostatniej wojnie An- 
dem. który m'mo pomocy ndz e- 
lonej mn przez Zwiazek Radziec- 
ki odmówił udziału w walce a 
boku Armii Radz'eckiej. Nastop- 
nie zorganizował na terenię Pol- 
ski da'ałalność terrorystyczną, 
Wybory lecnak sa początkiem 
zupełnie nowcj epckl. 


Bolgrad. — Ministerstwo spraw we- 
wnetrznych Jugos awli udziolito zczwa- 
lenia N ezawisłej Part'i Domakrstycznej 
na wznawlenie dzia!'alnnćcj ng terytorium 
cnłej Juroaławi. A!edzilą wladz parti 
jest Nelerad 


Moskwa, — Prasa radziecka donosi, że 
księżniczka zrecka Trena. która. b: wi 
oheenie w Nowym Jorku potepla pu- 
bllezne role jukn oderywają wojasky brye 
tydskie w Qrecji W zwlazku z tym mnd 
kreoki pozbawił ksieżn czkę Irenę jej ty- 
ułu. 

Londyn. — Rząd włoski wystąp? z 
prośbą o dopuszczenie an obrady zasteirr- 
ców ministrów spraw zagranicznych w 
Lon'ivn e. 


Tliana. — Narzelne dowództwo armii 
alianckiej przeprowadziła  mobilizm ję 
wezystkieh  Żałnierzy. którzy  wstapiił 


do wojska w lIntreh 194%. 1943 1944 


Wiadomości gospodarcze 


6.000 ton zebranego złomu 


Akcja zbiórkowa trwala od 25 paź- 
dziern'ika do 5 grudna ub r, a węc 
zaledwie 6 tygodni. W ciągu tego krót- 
kiego okresu czasu zebraliśmy na te- 
renie całego kraju 6 305 ton złomu 
żelaznego ora2 158 ton ziomu metali 
kolorowych 

Zaoszczędziiiśmy tym samym 25^ 000 
dolarów. Jak wiadumo mp'itowal'śmy 
przed wo ną węxsze ilośc złomu z Zá- 
gran cy. 75 procent całkowitego zapo- 
trzebowania naszych hut żelaznych 
zaspakajaliśmy w drodze importu. 
Złom przychodził do nas z Belgii 
Holandii. Francji i Anglii, W chwili 
obecnej przexreśliiiśmy prawie całko- 
wicie te pozycje, wyrzek!iśmy się 
importu, zmuszeni twardą koniecz- 
mością oszczędzagia dewiz, Poparla 


nas prawie cała nasza młodzież szkół 
powszechnych, średnich i wyższych. 
Związek Harcerstwa Polsk ego m'że 
się tu poszczycić bardzo poważnymi 
wynikami Podobnie OMIUR i ZWM. 
Na całkowite uznan e zas!uguje akcja 
zbórkowa studentów Politechniki i 
Uniwersytetu Wrocławskiego, 


Zatrudnienie koblet w Polsce 
Wojna wywołała na całym św ecie 
wzrost zatrudnie kobiet Wystarczy 
pow edieć, że obecnie w Polsce koe 
biely stanowią 25 -proc. ogó!nej iloe 
ści pracowników w przemyśle 35 p'oa 
w administrac i, 40 proc stud ujących 
na wyższych uczelniach To osta'ne 
dowodzi, że kobiety dążą ne :vlko 
do samodzielnej pracy, lecz p "ad'a 
do wzniesienia się na najwyższe SZCZ.* 
ble zawodowe, i 


= 12 listopada 1940 r. zdecydowal 
się Adolf Hitler na okupację Zw. 
Radzieckiego. General-pułkotynik 
Paulus otrzymał rozkaz zjawie- 
_ nia się w rezydencji Hitlera, w 
„Obersalzberg. gdzie „führer“ po- 
leci] mu opracować plan wojen- 
ny przeciw Rosii. tak zwany pla' 
„Barbarossa“. Wedlue tego planu 
mieli Niemcy zająć Rosję aż po 
Dniepr. Rzeka ta. którą postano- 
 wiono ufortyfikować, była una- 
_ trzoną na barierę, poza która ar- 
mia niem'ecka, nrzygotowując się 
"do dalszej walki, m'ała spedzić 
= miesiące z'mowe. Wytrzymałość 
tej linii zbadał generał Panlns 
osobiście i zdeklarował ją jako 
kodna; Ambasador n'e- 
miecki w Moskwie von Schulen- 
burg przesła! w miedzyczasie bar- 
dzo optymistyczne referaty o n'e 
 dostatecznym wyszkoleniu Armii 
erwonej i o braku odpowiednio 
uzdolnionych generałów. Tak nn. 
— określił generala Żukowa, jako 
wprawdzie dzielnego aficera. zdal 
nego do prowadzen'a dywizji, ale 
= nie nadajacego sie znnelnie do 
objęcia wyższego dowództwa stra- 
= tegicznego. 
= Attache wojskowy w Moskwie 
podzielał to zdanie i donosił prze 
de wezvstk'm o brakn należytego 
współdziałania miedzy poszcze. 
= gólnymi częściami armii radziec- 
- kiej. W wysokich sferach wojsko- 
wych Berlina byly zanatrywania 
rozbieżne. Hitler. minister spraw 
= zagranicznych, TIT oddział i par- 
= tia byli zdecydowani do wojny 
przeciwro Rosii. 
Ostrzeżenia sztabu 


" Po drugiej stronie jadnak.szcze. 
gólnie ze strony sztahu general- 
_" nego, określano nrojekt ten jako 
niebezpieczny. Gen. Ha!der. szef 
sztabu, popierany przez generała 
Paulusa, stara! się niejednokrot. 
nie odciagnąć Hitlera od jego 7a- 
miaru; wskazał on na czynniki, 
„ które kampanię te mogłyby do. 
© prowadzić do katastrofy. 

Miesięczne komnnikaty amba- 
sadora .w Waszyngtonie potwier- 
dzały, że nie mog'o być wątnli- 
wości, co do nastawienia Stanów 
Zjednoczonych: stały one 7 ahso- 
lntną pewnością po «trenie An- 
zlii. Ale Hitler, von Ribbentrop 
1 Himmler nie chcieli pod żad- 
nym warunkiem porzucić swego 
zamiaru prowadzen'a wojny pre- 
wencyjnej. Również i argumenty 
generałów nie przekonywały ich: 
i Branchitsch nie znalazł nastu- 
= chu. Przeciwnie: Hitler żadał od 
Panulnsa zmiany planu „Barba- 
rossa', który wydawał mu się za 
ostrożnym. Nadaremnie protesto. 
"wał gen. Paulus; plan „Barba- 
rossa* zmieniono. Nowa wersja 
tego planu przewidywała osiag- 
_nięcie linii Arehang'elsk — Gor- 
kij — Astrachań — do 1 stycznia 
1942 r. Rozpoczęcie marszu na Ro- 
się wyznaczono na 1 maja 1941 r. 
Zawieszenie broni m'atoźńastan'ć 
_ niedługo po 1 stycznia 1942 r. Siły 
operacyjne nstalono na 165 dvwi- 
= zyj oraz 3000 wozów pancernych 
pierwszej l'nii. 

. Tytuly oper 

W listopadzie 1940 r. razpaczeło 
ię przegrupowanie. 16- tą arm'ę 

niemiecką, znajdującą się w Io- 
landii, przerzucono do Polski. — 
Ruchy tych wojsk były masko- 
re posługiwano sie przy tvm 

r rozkazach tytułami oper wło- 
| kich, jak np. „Cyrulik Sewilski*, 


"LONDYN (BBC) (ohsł. wł). — 
Tematem ostatniej debaty w bry 
tyjskiej Izbie Lordów była spra- 
wa traktatu pokojowego z Au- 
strią. Rzecznik rządu lord Peckin 
gham omawiając pretensje tery- 
torialue vańsiv sąsiadujących z 
Austrią oświadczył, że wymaga- 
ja one ściełej rewizji. Pretensje 

Jugoslavii do części Karyntii i 
Styrii są zdaniem rządu hrytyj- 

kiego nicuzasadnione. Traktat 
RE z Anstrią — powiedział 
rzecznik — powinien zawierać na 
stępujące cztery główne pnnkty 
= 1) Auetria powinna być pań- 
En niepedlcziyta, 9) powinna 
otrzymać granice z r. 1057 — w 
tym miejsca lord Deckiugham 


z 


„Aida“, „Rigoletto“, „Trubadur“ 
itd. Z początkiem wiosny wojska 
były na swoich miejscach. 

Żądza zaatakowana wschodu 
łączyła się jednak u Hitlera z my- 
ślą, że i na zachodzie należało 
przygotować się na każdą ewen- 
tnalność. Celem wprowadzenia 
Anglii w błąd. zain'cjowa! sztab 
generalny przedsięwzięcie .Har- 
pagon“, polegające na fikcji za- 
atakowania wysp angielskich. — 
Skoncentrowano wojska we Fran- 
cji i Norweg'i. Grupy, znajdujące 
się miedzy Bordeaux a Brestem 
były fikcvjnie przeznaczone do 
wylądowania w [rlandii, wojska 
ugrupowane w Norwegii, udawa- 
ły zamiar zaatakowania Szkocji. 

W rzeczywistości organ'zowa- 
ły Niemey tylko swoją własną 
ochronę. Wszystkie siły na za- 
chodzie oddano pod komendę 
marszałka Witzlehena. który stał 
się w ten sposób dowódcą trzech 
armii: gruny generala B!askowi- 
tza. ze sztabem w Nancy; druziej 
£enerała Dollmana ze sztabem w 
Bordeaux i trzeciej gen. Hassa 
w Brureeli. 


izahella i Marietta 


Opracowano rozmaite plany, 
odpowiednio do możliwych ewen- 
tualności. Plan „Tzabella* zajmo- 
wał się oadparciem alianckiej pró- 
by wylądowania oraz likw'dacją 
możliwych rozruchów w okupo- 
wanych kraiach. Armia generała 
Dollmana była specjalnie przv- 
gotowaną na wkroczenie do Hi- 
ezpanii, w razie wyladowania 
wojsk alianckich w Hiszpanii, 
albo w Portugalii. Plan 
„Attila”* przewidywał okupację 
wolnej strefy Francji, na wypa- 
dek, gdyby przyszło do większych 
rozruchów w tej strefie, albo do 
wkroczenia nieprzyjaciół. Gene- 
rałowie Rommel i Rintelen byli 
w Rzymie „aby bronić Włoch; ge- 
nera? List czekał w Grecji na wy- 
konanie. planu „Marietta“. gene- 
ral Falkenhorst: bronił Danii i 
Norwegii. 

Wszystkie te zab'egi obrony 
„na wszelki wypadek“ były ukoń. 
czone, gdy w nocy z 20 na 21 czer. 
wca opuścił Hitler wraz ze swym 
sztabem kwaterę glówną w Berli- 
nie-Wnndorf, celem udania się na 
wschód. Kwatera jego znajdowa- 
la się od tego czasu w parku na- 


rodowym między Angerburgiem, 
Lótzeem i Rastenburgiem. Wszy- 
stko było przygotowane. W roz- 
ległych lasach tego powiatu za- 
mieszkał też sztab genera!ny — 
wraz ze swymi sześcioma biura- 
mi. Tylko sztaby Himmlera i Goe- 
ringa pozostaly w swych zama- 
skowanych pociągach specjal- 
nych. 
Ofensywa 

22 czerwca o zmroku ZETA 
się na froncie szerokości 2.000 km 
akcja przeciwko ZSRR. Jeszcze 
kilka godzin później widziano po- 
ciągi towarowe, jadące spokojnie 
przez granicę z Rosji do Niemiec, 

Początkowo Niemcy posuwali 
się codziennie o 40 km naprzód, 
każda armia działała wedlug 
swego planu: armia północna w 
kierunku państw bałtyckich, ce- 
lem okrążenia Leningradu: armia 
centralna w kierunku Kijowa i 
Wiażmy, gdzie miano zniszczyć 
największą grupę Armii Czer- 
wonej i armia południowa, której 
wyznaczono osiągnięcie Wołgi 
miedzy Astrachaniem i Stal'n- 
gradem. Dopiero w październiku 
osiągnęli Rosjanie pierwszy suk- 
ees: zniszczyli 7 lub 8 dywizji nie- 
mieckich, które posunęły się za 
daleka nanrzód. 

„Barbarossa“ zawodzi 


Nadszedł listopad, ale armia 
niemiecka była m'mn swego sza- 
lonego impetu jeszcze daleką ód 
urzeczywistnienia planu „Barba- 
rossa“. Uczyniono  rozpaczliwą 
próbe okrążenia Moskwy i pobi- 
cia Czerwonej Armii. 

Dywizje niemieckie zeszczupla- 
ly i duch ich znacznie podupadł. 
Poza tym zaprowiantawanie woj. 
ska z powodu zbyt szybkiego po- 
suwania w głąb kraju stawało s'e 
coraz trudniejsze. Zaledwie 40 do 
50 konwojów prowiantowych osią 
gało dziennie front, podczas gdy 
sama arm'a centralna potrzebo- 
wala ich dziennie 100. Paliwo i 
amunicja nadchodziły w o wiele 
za małych ilościach; brakowa'o 
wozów sanitarnych; podczas n' '- 
straszn'ejszych mrozów musiano 
rannych odwozić na opróżnio- 
nych wozach amunicyjnych. 
Odzież była niedostateczna; woj- 
sko zarzynało swoje własne ko- 
nie, aby zaspokoić glód. Brau- 
chitsch był za odwrotem, Hitler 


Z tajemnic ubiegłej wojny 


Hitler chciał użyć gazu przeciw Leningradowi i Moskwie 


jednak dał rozkaz do atakn. 

W tym czasie dyskutowano w 
glównej kwaterze Hittera projekt 
okrążenia Moskwy i Leningradu. 
Druga armia pancerna pod ko- 
mendą generała Guderiana otrzy- 
mała zadanie odcięcia drogi ma- 
som Armii Czerwonej, cofającym 
się do Moskwy. Miliony męż- 
czyzn, kobiet i dzieci miano zmu- 
sié tym manewrem do ekoncen- 
trowania się w tym m'eście. Rów- 
nocześnie otrzymała -18-ta arm'a 
fińska rozkaz okrążenia Len'n- 
gradu. Obydwa m'asta chcial Hi- 
tler zniszczyć gazem. Ściągnięto 
w tym celu 50 — 80 kompanii mio. 
taczów mgły. Po wytępieniu lud- 
ności mieli pionierzy zrównać te 
dwa miasta z ziemią. Hitler zde- 
cydował sie na użycie tak barba- 
rzyńskiej metody, gdyż uważał on 
ludność Leningradu i Moskwy za 
mózg calego bolszewizmu i był 
przekonany, że nie nda mu się 
n'gdy skłonić tych ludzi do pod- 
dania się hitleryzmowi. Przeciw- 
nie mogli oni stać sie niebeznie- 
cznymi. nawet i po zwycięstwie 
armii niemieck'ej i po okunacji 
zachodniej części Rosji. Brau- 
chitsch był wprawdzie przeciw- 
nym temu planowi, ale z chwilą 
rozpoczęcia ofensywy na Moskwę 
nie pytano go się już wiele. 


Falszywe mapy 
Niezmierne obszary państwa 
rosyjskiego były niemieckiemu 
sztabowi generalnemu praktycz- 
nie zupełnie nicznane. Mapy po- 
kazywały tylko najważniejsze 


drogi i miasta, ale połowa wsi, 


które zdobyto, nie hyła uwidocz- 
niona. Niektóre dywizje kierowa. 
ły się według znalezionych map 
rosyjskich i zostały powiedzione 
na manowce. Okazało się, że ma- 
py te były fałszywe. 

Na domiar wszystk'ego rozpo- 
częli partyzarcei swą działalność 
za frontem. Żandarmeria polowa 
okazała się do walki z nimi za 
słaba i wnet już musiano nżyć 
do walki z nimi całych pułków 
piechoty i strzelców. Walka ta 
stala sie jeszcze cięższa. gdy so- 
wieccy strzelcy «enpadochranowi 
wylądowali w grudniu 1941 r. za 
liniami agresorów. 

Niesłychana wytrzymałość żol- 
nierza radzieckiego osiągneła na- 
reszcie swój cel. Mak. 


Układ pomiędzy W. Brytanią a Burmą 


Zastrzeżenia n'ektórych przywódców burmańskich 


LONDYN (SAP). — Rząd bry- 
tyjski zawarł z delegacją Burmy 
układ, który jest znacznym kro- 
kiem naprzód na drodze do całko 
witej niepodległości Burmy. Pre 
mier Attlee ma ogłosić treść u- 
kładu w parlamencie brytyjskim. 


Układ obejmuje następujące za 
gadnienia: 


1) Termin wyborów do Zgroma 
dzenia Konstytucyjnego Burmy 
został ustalony na kwiecień r. b. 
2) W okresie przejściowym rząd 
burmańsk; nie ulegnie zmianie, 
chyba, że zajdą wyjątkowe okoli- 
czności które spowodnią zmianę 
stnnowiska którejkolwiek ze stron 
8) W okresie przejściowym Rada 
Ustawodawcza Bnrmy zostanie 
powiększona do 100 przedstaw'cie 
li. Po wyborach dc Zgromadze- 


Sprawa Austrii w Izbie Lordów 


wyraził nznanie dla Austri; za 
przeciwstawianie się żądaniom 
Włoch, domagających się przyłą- 
czenia płd. Tyralu nadmieniając 

rząd brytyjski popiera stano- 
wieko Austrii uważając, że pro- 
wiacja ta powinna słusznie po- 
zostać w jej granicach, 3) Powin 
na zostać nrzeprowadzenn całko 
wita lizwicccja śladów hitleryz- 
mn 4) Auz.trii powiury zostać za 
pewnicne wurunl:;j odbndowy go- 
spoGn*czej. Naa'ennie rzecznik o- 
świaqcezsł. że Wielka Brytania u- 
dzieli Anetri; 10 milicnów funtów 
szterlingów pożyczki i że inne 
wióikie mcenre'wa powiaty ten 
przykład naśladować į również 
przyjść jej z pomocą. 


nia Konstytucyjnego gubernator 
Burmy zamianuje nową Rade U- 
stawodawczą spośród członków 
Zgromadzenia Konstytucyjnego 
4) Rada Wykonawcza Burmy pad 
przewodnictwem gubernatora bę 
dzie stanowiła rząd tymczasowy. 
5) Natychmiast zostanie powoła- 
ny wysck! komisarz dla Burmy 
w Londynie. 6) Zagadnienie 
wojsk brytyjskich w Burmie be- 
dzie przedmiotem przyszłych ro- 
kowań. Tymczasem wojska bry- 
tyjskie, stacjonowane w Burmie, 
będą pod dowództwem brytyj- 
skim, natomiast wojska burmań- 
skie podlegać bedą rządowi bur- 
mańskiemu i gubernatorow; Bur 
my. 7) Obydwa rządy przystąpią 
w najbliższej przyszłości do roz- 
patrzenia problemn okręgów po- 
granicznych. 8) Rząd brytyjski 
ewyraził w zasadzie zgodę, iż Bnr 
ma powinna mieć autonomię fi- 
nansocwą. Wspólna komisja przy 
stąpi do zbadania sytuacji finan 
aowej Burmy. 9) Prawo głosu 
przysługiwać będzie nie tylko 
Burmańczykom, lecz również oby 
watelom brytyjskim lub indyj- 
skim urodzonym w Burmie 1 za 
' mieszkałym w Burmie nie mniej, 
niż osiem lat. 

Układ powyższy został A 
ny przez większość delegacji bur 
mańskiej. Na układzie widnieią 
podpisy Aung-Sana, przywódcy 
Antyfaszystowskiej Ludowej Li- 
gi Walaości. który był poparty 
przez U-Ba Po, U-Tin-Tut i Tha- 
kin Mya. Ze strony brytyjskiej 
podpisał układ premier Attlee. 

Układ został zakwestionowany 
przez dwóch członków delegacji 


i 


burmańskiej. Thakin Ba Sein 1 
Us-Saw. Zastrzeżenia swe prze- 
dłożyli oni na piśmie premierowi 
Attlee. 

Zastrzeżenia te dotyczą następu 
jących punktów: 

1) Zgromadzenie Konstytucyjne 
w świetle układu nie będzie cia- 
łem suwerennym, 2) nie ustalono. 
iż Burma ma otrzymać calkawi- 
tą niepodległość w ciągu roko, 
8) przyjecie analogii do Tymcza: 
sowego Rządu Indii jest niepożą 
dane, ponieważ Indie nie mają 
ustroju dominialnega, 4) kontro- 
la rządu Rurmy nad silami 7braj 
nymi jest tylko cześciowa, 5) Rur 
ma nie ma przedstawieielstw dy- 
plomatycznych z wyjątkiem Wy- 
sokiego Komisarza w Londynie, 
6) nie osiągnieto ostatecznego po 
rozumienia co do okregów pogra- 
nicznych, 7) koncesje rządu bry- 
tyjskiego dalekie są od pierwot- 
nych żądań delegacji -burmań- 
skiej. 

SZEJZE 
Kanclerz Figi 
przybył do Londynu 


LONDYN (BBC) (obsł. wł). — 
W dnin wczorajszym przybył do 
Londynu kanclerz Austrii dr Figl 
w towarzystwie wicekanclerza 
Scharfa — przedstawiciela partii 
ludowej komnnistów i socjalietów 
Dr Figl oświadczył po nrzyjeź 
dzie — „Naszym celem jest rze- 
czywista suwerenność państwa 
austriackiego w granicach z r. 
1937“. Następnie kanclerz zapo- 
wiedział, że Austria nie godzi się 
z roszczeniami terytorialnymi jej 
sąsiadów uważając je za nieuspra 
wiedliwioue. 
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Wymiana zdań 
Churchill — Attlee 


LONDYN (PAP) — We wtorek 
w Izbie Gmin ogłoszono treść u- 
kładu z przywódcami Burmy w 
eprawie nadania Burm'e samo- 
dzielności konstytucyjnej. Jedno. 
cześnie rzecznik rządu zapowie- 
dział kontynuowanie brytyjskiej 
pomocy finansowej dla Burmy. 
Układ ten spotkał się z krytyką 
przywódcy opozycji Churchilla. 
Na tym tle wywiązała sie naste- 
pująca wymiana zdań pomiedzy 
Churchillem a premierem Attlee. 

Churchill: Czy to znaczy, że 
mamy zanłacić i odejść, czy też 
tylko odejść? 

Attlee: To wcale nie znaczy. że 
odejdziemy, lecz że naród bur- 
mański ma prawo w przyszłości 
postanowić, czy pozostanie w ob- 
rębie brytyjskiej wspólnoty na- 
rodowej, czy też ją opuści. Nie 
ma więc żadnej decyzji odejścia. 
Słuszne jest jednak, by Wielka 
Brytania w dalszym ciągu poma- 
gala Burmie, niczależnie od tego, 
jak wypadną przyszłe decyzje. 


Projekt sojuszu 
francusko-brytyjskiego 


PARYŻ (PAP). Agencja 
„France „Prease* donosi, że pierw 
sze nawiązanie kontaktu w spra 
wie projektu sojnszn francusko- 
brytyjskiego nastapilo wczoraj 
między ministrem Bevinem i am 
hasadorem Francj: w Londynie 
Massigli. Postanowiono, że roz- 
mowy w sprawie ustalenia pro- 
jektn odnowiedniego traktatu Gd 
bywać sie będą następnie normal 
nie drogą dvplomatyczną w Pa- 
ryżu pomiedzy ministrem spraw 
zagranicziych i ambasadorem 
Wie:kie; Brytanii, 

LONDYN (RBC) (obsł. w?). — 
Wkrótce w Londynie rozpoczną 
się rozmowy na temat przymie 
rza anglo-francuskiego. W związ 
ku z tym do Londynu przybył? w 
dniu wczorajszym nmbasadar bry 
tyjski we Francji. W rozmowie z 
ministrem Bevinem ambasador 
oświadczył, że minister Bidault 
w zupełności podziela poglądy b. 
premiera Bluma. że rozmowy w 
kwestii przymierza aunglo-francu 
skiego powinny rozpocząć się jak 
najrychlej. Rzecznik rządu brytyj 
skiego zakomunikował, że treść 
izasady przymierza Wielkiej Bry 
tanii z Francją bedą zależne od 
rozmów, jakie m'uister Bevin 
przeprowadzi z ministrem Mało- 
towem, a których tematem be- 
dzie sprawa rewizji przymierza 
anglo-radzieckiego. 


Teksty 5 traktatów pokojowych 
w Moskwie 


PARYŻ (PAP). — Jak donost 
agencja „France Presse“, teksty 
pięciu traktatów pokojowych z b. 
satelitami Niemiec, zaopatrzone 
już w podpis Ryrnesa, znajdują 
gie cheenie w Moskwie, gdzie ma 
ją być padp'sane przez ministra 
Moiotowa. Nastepnie teksty Zoe 
staną przekazane do Londyuu, 
gdzie podpisze je minister Bevin 
oraz d« Paryża gdzie nastąpi jch 
podpisanie przez ministra Bidault 
Przedstawiciele dawnych sateli- 
tów Niemiee podpiszą traktaty na 
uroczystości w Paryżu w dniu 10 
lungo b. r. 

Żólty śnieg w Jugosławii 

BELGRAD (PAP) — Jugosło- 
wiańska stacja meteorologiczna 
podała do wiadomości, że w kilku 
miejscowościach opadł w niedzie. 
le żółty śnieg. Zjawisko to tłuma- 
czone jest przez meteorologów 
przypuszczeniem, że śnieg został 
zabarwiony drobnym żółtym py- 
łem naniœwionym przez wiatry 
z Afryki północnej. Podobne zja- 
wisko zanohserwowano w Jugo- 
elawii przed 15 laty. 


Ucieczka trędowatych 
ze szpitala 


RZYM (PAP) — Ze azpitala w 
Genewie wyszło kilku pacjeniów 
chorych na trąd, którzy, znyliw= 
szy czujność służby szpitalnej, 
udali się do kina. Wiadomość ta 
wyw 'nłą ogromne zaniepokojee 
nie w mieście, Miejska ałnżha kas 
nitarna uspokoiła mieszkańców, 
zapewniając, że  niebezpieczeńe 
stwo zarażenia jest bardzo nikle 


"Niemniej jednak przedsiewziętg 


odpowiednie kreki, aby uestrzeę 
ludność przed _niebezpieczefńe 
6twem. 
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Proces Fischeru 


Obóz konceniracyjry za pomoc zec om lute skim 


WARSZAWA (PAP). — W dniu 28 
b m w dalszym cągu swo'ch zeznań 
świadek Kulski omawia sprawę kon- 
trybucji, nakładanych na ludność War 
szawy. P'erwsza kontrybucja wyno- 
siła 1 milon zł. Następna już 10 milio“ 
mów zł. Trzeca kontrybucja nastąpi- 
ła po zamachu na Kutscherę Wyno- 
siła ona olbrzym ą jak na ówczesne 
warunki kwotę 160 milonów złotych. 
Term'n jak zwykle był k Ikunastodh:o 
wy. Zebranie tak poważnej sumy na- 
stręczało duże trudności. Le'st oświad 
czył św:adkow., że gubernator Fischer 
mteresuje się Sprawą kontrybucii I 
jest bardzo nezadowolony z powo- 
du tak powolnego tempa jej wpłaca- 


«. mia- 


Z kolei Kulski omawia snrawę dz'e” 
€, wywożonych z Lubelszczyzny I 
Zamojszczyzny i przywiezionych na 
tereny powiatów warszawsk ch. Gdy 
„nadeszły p'erwsze w'adomości w jak 
fatalnych warunkach dzieci te sę 
„znajdują, dyrektor wydzału opieki 
społecznej m Warszawy, Starczewski 
zorgan zowa! akcję pomocy. Star- 
"ezewski pojechał na tereny, gdzie 


trwała pewien czas, 


znajdowały „ię transporty ażeby ul- 
żyć cężkej doli ofiar. Starczewski 
zakomunikował n emleck emu naczel- 
nemu lekarzowi in'e:isk emu dr Hage- 
nowi o swoch czynnościach | wy- 
azdach Akcja pomocy dzecnm 
nagle jednak 
S.arczewsk zostal osadzony w obo- 
zie koncentracy!nym, zaś dr Hagena 
przen esiono do Wehrmachtu. 


Z kolei zadaje pytana Świadkowi 
prok. Sawicki. Z odpowiedzi Św'adka 
wynika jasno, że: władza adm n'stra” 
cyjna bezspornie wiedz'ała o planach 
zburzenia Warszawy w sens e zmniej” 
szen a je] rozm arów do 100 tysięcz” 
nego masta W'edziala również i 
wspó!działała przy utworzeniu ghet- 
ta; to samo tyczy sę dzielnicy m<- 
meckiej, nakładana kontrybucji, lik- 
w.dowania szkół I `n. 


Prok Sawicki: „Czy zatem władzą 
adm n'stracyjna na szczeblu stadt- 
hauntmanna współdz'ałała przy dys- 
krym'nac'i narodu polsk'egzo"? 

Św. Kulski: „To nie ulega żadnej 
wątpliwości” : 


Prez. Starzyński ginie 
za swą postawę wobec Niemców 


Rozprawa w dniu 29 b. m stoi pod 
*znak'em dalszych zeznań św adków 
obrony: 

Po aresztowaniu Lrezydenta Sta- 
„rzyńsk ego — za swój pierwszy obo- 
wiązek burmistrz Kulsk uważa! zwo- 
łanie komisji ogólnej kom'tetu oby- 
watelskego i podięcie interwencji u 
ówczesnego kom'sarza Rzeszv w spra 
wie zwolniena prezydenta S arzyń- 
skiego. Kulski udał s'e do komisarza 
Otto Otto odpowiedz'a!: „N'e wiem. 
czy Starzyński w tej chwl żyje: O- 
bejmuję miasto i panu zlecam kierow 


nictwo miast: z tytułem komi'sarycz” 
nero burm'strza: Czy mogę liczvć na 
pańską loialną współpracę?" Odpo- 
wiedzałlem mu — kon.ynuuje świa- 
dek — że może liczyć wtedy, gdy Xç- 
dẹ w dział dobro mieszkańców mia- 
sta. 

Dalej św adek przechodz! do przed” 
stawienia okoliczności aresztowana 
prezydenta Starzyńsk'ego. Było oczy” 
w'stvm. że 'est to akt zemsty ze stro” 
ny Niemców za jego postawę. Ponad” 
to istniała sprawa t zw. dotacji. Ma” 
now cie w momence kap.tulacyjnym 


N9Z-owcy przed sądem krakowskim 


Kraków (PAP), Przed Wojskowym 
Sądem Rejonowym w Krakow e roz- 
poczęła się rozprawa w trybie doraź 
nym przeciwko studentom Un:wersy= 
tetu Jag'ellońsk ego i Politechniki Kra 
kowskiej oraz loh wspólmkom którzy 
zgorgan'zowani byli w bandzie, licźą- 
eoj 14 osób, pod nazwą, przypominają 
hbtlerowskie wzory , Liga wa:ki z bol 
szewizmem*, wchodzącej w sk ad taj- 
nej organ zacji „Narodowe Siły Zbroj 
ne". Banda ta prowadziła akcję rabune 
kowo-dywersyjną dokonując w ©':re- 
sie od kwietnia do końca |lstopada 
1946 roku morderstw i rabunków na 
terenie woj. krakowskiego. 


Proces odbił się szerok'm echem 
wśród społeczeństwa krakowskiego, 
ponieważ oskarżeni są słuchaczam: wyż 
szych uczelni krakowsk'ch. Organiza- 
_ torem bandy i jej najczynniejszym mo- 
torom był student wydziału prawa 
U. J. Stanisław Ptak pseud, „Krux* 
oraz Student drug ego roku Politech= 
niki Krakowskiej Meus, pseud. „L'e“. 
Dalej Stanisław Szuro. pseud, „Zamor 
ski“, student wydz. human stycznego 
U. J., Jerzy Wacyk, student 2-go roku 
Politechniki Krakowskiej pseud. , Da- 
na“, Celestyn Nagiec uczeń l'ceum ry- 
back'ego w Krakowe, pseud ,Koro- 
piec“, Jak w'dz'my, k'eru'ące e!ementy 
~ dywersyjne zwracają weką uwacę na 
rozkładową działalność wśród młodzie 
ży akademickiej, 

W skład bandy wchodzi dalej: 
Tataruch Ludwik, Surówka Edward 
Galos Władysław Bab uch Stefan, Fu- 
czek Stan staw Kopystyński Tadeusz, 
Laski Stansław, Milarczyk Józef, i 


Drabik Zofia, Wszyscy są to ludzie 
młodzi, których wek waha się między 
22 a 30 rok em życia, 

Akt oskarżenia wspomina równ'eż o 
nieujętym dotychczas „Cyganie“, któ- 
ry by! inspiratorem szeregu napadów 
bandyckich i morderstw. 

Morderstwa i grabieże 

Z aktu oskarżenia wynika, że oskar 
żeni obok dokonywanych rabunków i 
morderstw starali s'ę rozw nąć działal 
ność dywersyj1o- polityczną. przeja= 
wiajacą się w nawoływaniu przy pomo- 
cy ulotex do bojkotu referendum. W 
ten sposób oskarżeni starali się nadać 
swo'm grazieżom i morderstwom po- 
peinianym z chęci zysku osobistego, 
pozór dz'ałalności ideowej. 

Banda ta ze słuchaczami wyższych 
uczelni na czele zamordowała w dniu 
21 czerwca 1946 r. Piotra Durę w Za- 
łasach w pow. chrzanowsk m, zaś w 
kw etniu i czerwcu pb r. us łowała za- 
mordować funkcjnaruszów U. B., 
Delfina Kuczabskiego i Gutera 21 mar 
ca ub r. bandyci zrabowali 245 tys. zł. 
Małopo'skiej Spółki Hand'owej w pań- 
stwowym kam enlołomie Mienini zra- 
bowano 100 tys, zł., w pastw. fabryce 
cykorii w Skaw'nie — 415 tys. zł, itp. 
Ogó!na suma pieniędzy zrabowanych 
w ciągu parom'esięcznej działalności 
bandy. dochodzi do dwóch milionów 
ziotych, nie |cząc zagrab'onych przed 
miotów jak bielizna, odz eż, broń itd, 
Wszyscy oskarżeni dz'ałali przy po- 
mocy terrorn i gwałtu, z bronią w rę- 
ku, s 

Czas trwanla procesu przewidziany 
jest na trzy dni. 


Wspólpraca polsko- amerykańska 


w ściganin niem'eckich zbrodniarzy 


Problem ścigania n'emieckich prze- 
stępców wojennych 1 wym'erzan:'a im 
kary za popełnione zbrodnie, jest w 
dalszym oągu aktualny we wszystkich 
demokratycznych państwach Prowadzą 
ene między sobą stałą wymianę zbrod 
aiarzy wojennych, którzy są z reguły 
sądzeni na terytor ach, gdzie „wslawili 
się” swoją zbrodniczą działalnością. 

Polska przekazuje Ameryce 
niemieckich przestępców 
wojennych 

Współpraca polsko-amerykańska w 
tym zakrese pog:ębia się coraz bar- 
dziej. Wyrazem lego jest m. n. wyda- 
mie przebywającego w po!sk m węzie- 
niu gen, gdańskiego SS Hildebrandta 


do dyspozycji prokuratorskich władz 
Stanów Zjednoczonych, Gen. H Ide- 
brandt odpow adać będzie przed sądem 
amerykańskim w Norymberdze za wy- 
dan'e rozkazów rozstrzelania przeby- 
wających na terenie Niemiec amery- 
kańskich jeńców wojennych. 


Kat ghetta warszawskiego 
odpowie w Polsce 

Odpowiadający obecnie przed woj- 
skowym sądem amerykańsk'm w Da- 
chau gen. policji, Stroop oskarżony o 
rozstrzelanie zbiegłych z niewo!i jeń- 
ców amerykzńsk'ch, zostanie po osą- 
dzen u przez Ameiykanów == przeka- 
zany Polsce, 


©. 


Starzyński zdecydował wesprzeć cały 
szereg organizacji społecznych z fun- 
duszów kom'sar'atu cyw lnego, aby 
dać im możność wykonywana swoich 
zadań, względnie wsparcia !'ch człon” 
ków w cężk!'m okres'e okupacylnvm: 


"Władze n'emieckie natrafły na ślad 


wypłaconych dotacji kilkudzies'ęciu 
tys'ęcv złotvch dla gminy ewangelie- 
kej. Świadek ma wrażene, że to 
właśne było powodem aresztowania 
Starzyńskiegu. 

Ograniczenia na niekorzyść Żydów 
powstały odrazu. Sytuacja stawała 
się ceżka W tvm momenc'e Świadek 
pragnie podkreślć wzruszającą i da” 


Niemiecka 


W związ.u z pytaniami prokurato* 
ra Sawick'ego. Świadek Kulski wy- 
Jaśn'a. że n'e sugerował władzom nod- 
ziemnym kon'ecznośc! nsnnięc'a F sche 
ra, gdyż ue czuł się do tego powoła” 
ny, aczkolwiek informował te wła: 
dze o dz!ałalności Fischera na swo'm 
odcinku. Polskie podziem'e skazało 
F'schera na śmerć za jego ndz'ał w 
renrestłach J za podpisy, które kładł. 
W' rok zanadł mniej węcej w 1943 « 

Św. obrmy Kipa nen’? rolę tlu- 
macza w biurze prezydenta Starzyń” 
sk'ego. a nastęnnie Kulsk ego. 

Świadek opowiada o wspólnych `n- 
terwencjach z burm'strzem Ku'sk'm 
u le'sta w sprawie masowych aresz” 
towań urzędników melskich w czasie 
łananek. Leist zajął sę tą sprawą I 
prawie wszyscy urzędnicy zostali 
zwo!nieni. 
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= 


leko posuniętą lojalność ze strony 
gm ny żydowskiej w stosunku do je- 
dynego czynn'ka polskiego legaln'e 
dz'ałalącezo w Warszawie, jakim był 
burm'strz 

Po zamachu n'eudanym na Fischera, 
który cmal ne skończył się trag'cz- 
nie dta Leista. św adek odbył! rozmo” 
wę z przedsta'wcielem AL. Ośw'ad> 
czono wtedy Ś$władkowi, ze zamach 
dotyczył tylko Fischera i ak dłueo 
nie nastapią wypadki. które by zmie- 
nty pogląd organ zacji Oporu na oso” 
bę Leisia, n.e przewiduje się nań za- 
machu. 


„sól ziemi“ 


„Jeżeli Goebbels powiedz!ał w Poz 
nanu do urzędników n'emieckich: 


„wy jesteście solą ziemi tu na wsch» 


dz'e* — to stę eruhn pomvlił (kon 
tynuuje świadek) Albnw'em w rze” 
czywistośc na te zeme przyle?łńża* 
ty ostatnie kanae. nalgorsi z Niem 
ców, aby tu grabić I rabować. 


Te same stosunki panowały w urzę” 
dz'e stadthauj tmanna. 


Kulski wy'aśn'a. że w czasie oku- 
pacii mias'o zatrudn ało łączn.e z apa” 
ratem delegatów  aprowizacylnych 
30.000 pracowników. Część tych lu- 
dzi była zap'sana jako pracown'cy 
fikcv'ni, żeby 'ch uchronić przed 
prześlldowan=m wze'ednie nmożl. 
wić ukrywanie s'ę ludziom pol tycz- 
nie zaangażowanym. 


P-zewodn czący zarządza przerwę. 


Dalszy los zbiorow Potockich 


Warszawa (PAP — W związku 
z mającym nastąpić w tych dniach 


"zamknięciem pokazu zbiorów Po- 


tockich, zabezpieczonych przez 
władze Bezpieczeństwa przed. wy. 
wozem za granicę, odbyło się w 


dniu“? ub. m. w: Muzeum Naro- 


dowym zebranie informacyine. 
Dyr. Lorentz zakomun'kował? 
zebranym, że zgodnie z decvzją 
Min. Kultury i Sztuki murealia 
ze zborów Potockich nrzechadzą 
na własność Muzeum Narodowe- 


go, zaś zbiory biblioteczne prze- 
kazane zostaną Bibliotece Naro- 
dowej w Warszawie. Pam'ątkowe 
przedmioty o charakterze woj- 
skowym oddane będą w depozyt 
Muzeum Wojska Polskiego — 
Poszczególne ' obiekty muzealne 
wzbogacą odpowiedn'e dzialu Mu. 
zeum Narodowego, jak Sale Ma- 
tejkowską, dział malarstwa obce- 
go, dział sztuki zdohbniczej. Stwo- 
rzona zostanie specjalna sala J. 
Kossaka. Co się tyczy wspan'a- 


l 


lej kolekcji pasów ze zbiorów Po. 
tockich, to te znajdują się na tym 


samym miejscu, w jakim mieściła 


się dawna kolekcja pasów Mu- 


zeum Narodowego. która wywie- $ 


ziona została do Niemiem i nie 
ma nadziei, aby mogla być w ca- 
łości odzyskana. 

Poruszając sprawę niedoazwolo- 
nego wywozu dzieł sztuki, dyr. 


Lorentz zaznaczył, iż wciąż jeez- | 
CZE napływają meldunki o pró- 


bach wywożenia polskiego mie- 
nia kulturalnego. Władze Bezpie- 


czeństwa i władze celne walczą — 


energicznie z tą przestępczą ak- 
cją, aby jednak walce tej zapew- 


nić większą akateczność. Winno 


wząlć w niej udział całe apołe- 
czeńatwo. Epilog afery Potockich 
będzie niewątpliwie groźnym 0- 


strzeżeniem przed nowymi pró- ( 


bami ogałacani akraja 2 jego 


skarbów. 
—— | 


Zagraniczni turyści 
interesuą się Pols'ą 


1000 turystów szwedzkich _ 


zapowiada przyjazd do Polski 


Warszawa — Za ntereswanie zagra 
nicy Polską, jako krajem  turystycze 
nym, przybera już duże rozmiary i 
prawdopodobnie w najbliższym sezo 
nie wiosennym będz'cmy gościli pierwe 


sze większe grupowe wyc.eczki cudzo+ © 


ziemców. 

Szczególnie silne zainteresowanie 
notują państwa Ska”dynawii. Ze stro 
ny szwedzkej zapow edziano przybye 
cie zbiorowe ok 1000 turystów którzy 
zwiedzą nasz kraj oraz zatrzymają się 


- 


przez pewien czas w uzdrowiskach na 


ziemiach zachodnch Obok Szwedów 
należy się również liczyć z przybyciem 
pewnych grup turystów z innych 
państw skandynawskich. 
Amerykanie i tnryści z Indii 
przyjadą do Polski : 
Warszawa — Wedug wszelkiego 
prawdopodob'eństwa już w okresie Zie 
lonych Świąt przybędą do Polski na 
2-3 tygo”1*owy pobyt pierwsze grupy 
turystów amervkańsk'ch, Równocześ 
nie nap'ywają do kraju liczne zapyta- 
nia w sprawach turystvcznych od za» 
granicznych organizacji i b'ur podró- 
ży. M. in. otrzvmano korespondencję 
z od'egłych T-d'i, skad wysunięto pro- 
pozycje wspó'pracy na nolu turvstyki. 
Z innych państw przesłano również 
zgłoszenia na wycieczxi do Polski, 


Praces Rzeneckieae 


Rzepecki prosi o wyrok niehanbiacy 


WARSZAWA (PAP). — Na wstę- 
p'e 15 dnia rozprawy przeciw plk: 
Rzepeck'emu i wspólnie oskarżonym 
przemawiał adw. Pallap ński, bronią- 
cy osk. Gołęb'owskiego. 

Nieujawnen'e sę Golębiowsk'ego 
w przepisanvm czas'e obrońca kła- 
dzię na karb n eświadomości Istn'eją” 
cego stanu rzeczy Qołębiowsk: mał 
rzekomo pewność że jego raporty 
wyw'adowcze przeznaczone są wyłąs 
cznie dla organizacji. Obrońca przyz” 
naje, że n'ektóre wiadomości mały 
istotne charakter szpegowski. Za- 
rzut mordowania funkcjonariuszy 
państwowych | dzłtałaczy demnkra- 
tycznych obrońca tłumaczy dyscypli- 
na organ zacyjną.- 

Zabiera głos dla replik: prokurator, 
który m in. ośw'adcza: „Żaden pro- 
fesor prawa nie przekona mnie, że ie” 
żeli ktoś sto: na czele organizacji I 
wydaie polecen'e likw dowania ludzi, 
to się to ne mieści w odpowiedniej 
formule prawnej“. 


Zdaniem prokuratora masy chciały 
wyjść z konspiracji, bo wedziały co 
się w kraju dzeje. Nie dal im zaś 
wyjść z konsp racji ci, którzy siedzą 
na ławie oskarżonych. 


Prokurator stwierdza z naciskiem, 
że ne mówi o chlubnej przesz!'ości 
tych, którzy zg nęli w wyniku kon- 
spiracj., prowadzonej przez oskarżo- 
nych- 


Os:atnie słowo 


oskarżonych 


Po repłice obrońców wypow'adalłą 
swe ostątnie słowo oskarżeni. Osk. 
Rzepecki stwierdza, że ważna jest 
dla nego decyzja sądu, jak dałece 
zdyskwalifikował się pol tycznie i o- 
sobście Oskarżony  przypom'na, 
'eszcze raz »kol'czności, w jakich zer 
wał z Londynem. Jeszcze raz przye 
pomina, jak to szukał pomocy u Wi. 


cepremiera Mikołajczyka. „Pomoc 
ta była wówczas potrzebna do tego, 
aby nabrać w ary, której brakowało. 
Trzeba było tylko tego Jednego po- 
parca. żeby przełamać w sobie neuf 
ność W rok. 1945 wywodzi osk2rżo- 
ny odbywała się w Polsce walka 2 
kierunków. Rząd londvński oddalony 
o 1000 km prócz podniecenia um: - 
słów i propagandy, ne mał innego 
środka, więc tym gorlwiej go wy- 
korzys ywał. Koz!em ofiarnym stali 


się żolnerze AK W r. 1945 nastąp'lo . 


olbrzymie przegrupowanie w staenn- 
kach wielkich mocarstw, które 
musiało się odb'ć i na stosunkach spo 
łecznych i politycznych w Polsce. 
Było to ustosunkowane się wzajem- 
ne dwóch rodzajów ustroju: q'nącezo 
kapitalzmu |  nab'eraiącego sil 
ustroju gospodarki uspołeczn onaj. 
Rok 1945 był przełomowym w h'sto- 
rii Polski. Proszę o wym erzenie wy- 
roku, który choc nap ętnuje u:emne 
sku k* wykonywane! przeze mnie n'e 
ówą':pi'wie bledne? polityk: moich mə- 
codawców w perwszej polowie roku 
— będz'e wyrokiem. który w swojej 
części kwalif kującej muje postępo- 
wanie i okreś'ającej karę pozhaw'o- 
ny będzie momentów hańb acych *. 


Osk. Jachimek w ostatnm słowie 
stwierdza. że jako karny żołnerz su- 
„mienne i lojalnie wypełni! rozkazy. 


Osk. Żuk zrzeka s'e osta'niego sło. 
wa- j 


Osk. Szczurek, wobec wyn'ku wy- 
borów z dnia ly stycznia : wobec ry- 
cerskich słów prokuratora, postano- 
wil naśwetlić szerzej w pewnych 
pużkʻach swą dz'alalność Szczurek 
polemizuje z określeniem go iako 
wtyczki endeck ej w orcan'zac'i WNN. 
Osk przvznaje, że organ zacja NO, 
w kiórej był dowódcą 2 okrerów 
powstała z elementów  partvinvch 
Stronnictwa Narodowego, ale organi- 


zacja ta przerosła życzenia Stronnict 
wa Narodowego. 

Szczurek podkreśla, że traktowany 
był w śledztwe przyzwotcie- 

Otk. Leski twierdzi, że za czyny 
swoie odpow edzialność Lon'esie Za- 
przecza gorąco, jakoby w stoczni zaj 
mowal się wywiadem. vierdząc, że 
pracował tam konstrukty vn'e. 

Osk Rvb'eki wyraża wdzięczność 


Syzdow* za stwor”*nie atmosfery mó- 


wenia prawdy. Nkt z oskarżonych 
ne bvł an' razu przywołany do po- 
rządku, bo wszyscy rozuin'eli. że iest 


to chwia. kedy trzeha mówić nrawe 


de. Rvb'cki dodale: „Nałby Róg. aby 
te słowa doszły do chłorsków, 
którzy tkw'a w konce'racl', ażeby zro 
zum'elt. 
wo*:c' I mora'nel etvkl, tam gdzie jest 
brud. tam 1 stucznnś£ musi. zag nać'e 


Oskarżony zgadza s'ę z tezą prokue _ 


ratora. Że Prawa ta 'est sprawą Stie 


że tam „gedz'e niema nczcla 


mienia oskarżonych Rvhb'ckr wdzęcz 
ny jest prokuratorowi, że przeniósł 


to zagadnienie na płaszczyznę nie fora 
mę a lec? moralną. A 


Osk Giołęh'owski płacząc ośw: aie 


cza, że zrzeszył, ale 2aľuie, dlatego 


też pros Sąd o wzelędność. 


Osk. S-nnica tłumaczy, że ulzył 


zametnwi. fak' był szerzory w spoe 


teczeństwie. Fa'a. wydarzeń politycz 
nych nie wysunęła go w nadziemie 


nowej budowt, lecz wenchnęła zo w. 
podz'emie — oczekuje więc sprawie=- 
dl wej kary. 

Osk. Muzyczka opisuje chszernie 
swą działalność w okresie przedwo= 
jennvni I wolennym, starając się wye 


kazać, że nie by’ sanatorem, lecz był 


zawsze d>mnkratą. 

Osk. Malessa prosi o sprawiedliwy 
wyrok. 

Przewód sądowy zamknięto. Ozto. 
ów wyroku nastąpi w pon. :edzia» 


+ 
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Nowe władze Stronn'ctwa 
Demokratycznego 


Dokonane zostały wybory Władz 
Stronnictwa Demokratycznego w Czę- 
stochowie. > 

Podz'ału funkcji na zasadzie statutu 
dokonano następująco: 


Przewodniczący: Inż, Palczewski Jan 

Wiceprzewodn.czący:  Wiceprezy- 
dent Kapalski Damazy; 
Jl w ceprzewodniczący i skarbnik: Ob. 
Zagórski Józef; 

Sekretarz: mgr Wilusz Zdzisław; 


Członkowie: 'nż, Wróbel Roman, 
Maciałow cz Józef, lekarz Lubczyński 
Zygmunt, inż Pień<:owski Stanisław, 
inż. Kielarski Wojciech i ob. P.ousre 
au Wacław z ramenia Zw. Miodzie- 
ży Demokratycznej. 


Uwaga, murarze, c'eśle, 
uczniowie i robot. budowlani 


Cz'onkom Zw. Zawodowych komu- 
nikuiemy, że został stworzony przy- 
spieszony kurs 9 tygodn'owy. Bl ższych 
iformacji wdzielimy w  Sekretar.acie 
Zw. II Aleja 43, 


Kursy Miejskie Jczyków Obeych 


Z diem pierwszym lutego na Meej- 
skich Kursach języków obcych urucha 
mia sę kurs języka ang elsk' ego dla 
zanwinsowanych 

Zapisy na kursy języków: francu kie 
gi i rosyjsk' ego d'a początkujących i 
zaawansowanych trwają. 


Pam - a 


„GŁOS NARODU”, 


Zw. Ucz. W. Zbrojnej 
komunikuje: 


Zw'ązek Uczestn'ków Walki Zbroj- 
ne; o Niepodległość i Demokrację w 
Częstochowie prosi wszystkie podo- 
pieczne o staw.enle sę na zebranie w 
dnu 3-go lutego 1947 r. w loka!u 
Zw'ązku o godz. 15. Na zebraniu tym 
będzie dokonany rozdział koncesji ty 
toniowych. 


Dyżury aptek 
W tygodn'u od dnia ? stycznia do 
2 lutego b r. dyżurują następujące 


apteki; 
S. Mejstera. Aleja Wolności 23; 


Z. Z.elińskiego, Rynek Narutowicza 


40; 
J. Ruppr chta, ulica Narutowicza 
170, tylko od godz. 8 — 19-tef. 


AJAA w fabryce Warta" 


W dn'u 22 stycznia br. o godz. 13.30 
w Państwowej Fabryce Przemysłu 
Ln'arskiego Nr 8 w Częstochowie daw 
niej „Warta“ została urządzona uro- 
czysta Akadem'a na cześć zwycięstwa 
Bloku Stronnictw Demokratycznych w 
wyborach do Sejmu Ustawodawczego. 

Na program Akademi! złożyły s'ę 
okolicznoścowe przemówienia i utwo 
ry muzyczne. 

Po przemówieniu dyr, Moczarskiego 
zabrał głos ob. Kro:cberg, który odczy 
tał wyniki wyborów w Częstochowie i 
całej Polsce, 

Po przemówieniu ob, Krojogersa or 
kiestra fabryczna odegra!'a  „Polsk'e 
Kwiaty”. 

Z kole: przemówienie wygłosił ob. 
Łyczba: 

Obywatele! Dzień 19 stycznia pozo- 
stanie dn'em historycznym w dziejach 


Æ ekranów filmowych 


„zamieć śnieżna” 


Mów!'ac i myśląc o Szwecji wy- 
obrażamy sobie kraj o wysokiej 
kulturze zarówno maler:a!nej jak 
i moralnej. Wyobrażamy sobie 
kraj. gdzie nie ma złodziei i a- 
wan: *'urników, dzie wódkę dosta. 
je sią na specjalny paszport i ilo- 
ści alkoholu, przypadajace na je- 
dnego mieszkańca są tak: śe'śle 
określone, że wykluczone jest u- 
pijanie sie į urzedzanie burd 
karczemnych jest nie do pomy- 
ślen'a. 


Poza tym mówiąc o Szwecji 
dz's'a; afale zazdrościmy jej te- 
go, że nie wie co to wojna, Że od 
wielu dziesiatlków lat nie zazna'a 
bv'a najeśdźcy | okunan'a. ma^- 
gla więc w spo koju pośw ecać 
cala swoją enczp'ę doskonaleniu 
poziomu życ'a aż: ności | poedno- 
szeniu wartości dóbr material- 
nych. 


Dlatego a priori uważaliśmy, 
że i produkcja filmowa szwedzka 
stni na odpow'ednio wysokim po- 
ziom'e. Uważal'śmy tak do wczo- 
raj, to jest do dnia, gdy zobaczY- 
liśmy film p. t. „Żamieć śnieżna“. 

Powszechnie słyszy się wypo- 
wiadaną op'nie na temat „propa- 


WITOLD ZECHENTER 


gandy”, którą mają zawierać przy 
chodzące do Polski filmy rosYvj- 
sk'e, słyszało się nawet, że „Za- 
kazane piosenki“ zaharat 0 tę 
urojoną propagandę. W ogóle 
wszystkie przeżycia okunacylne 
zarówno Rosji iak i Polski przed- 
atawione na film'e mimo, że w 
małym tylko atonniu mogą od- 
zw'erciedlić nrawde naszych orze 
ŻYĆ — określane są skwan! wie 
m anem agitacji i propagandy. 
Talkonieneci zapom naią n jed- 
nej tylko spraw e. O tej, że pa- 
mh eĉ doznanego bólu i unokorze- 
nta ze strony Niemrów w nna żyć 
stale w umysłach ludzkich i ni- 
gdy n'e powinna ulec osłab'en'u 
pasza czu'ność na grożące z zA- 
chodu niebezpieczeńsiwo. Wszyst- 
kie przeto drogi, które da tego 
prowadzą są słuszne i dobre. — 
Film powinien kształcić i wy- 
chowywać. 

A jak to zadanie apeln'a film 
azwedzki? Treśc'ą „Zam'eci śnież- 
nej" jest ucieczka przed policją 
pijaka i awanturn'ka, który przy- 
padkowo zna'azł ai w m'eszka- 
niu, gdzie popełn; ono morder- 
stwo. Oczyw'ście fi'm kończy sie 
hanny-endaem i sprawiedliwość 


43; h'n... 


EE RE "Rie | E Jo 
Robert - Robert, RA pierwszy deters Pa- 
ryża, dochodzi do takich wniosków... 


Polski dniem zwycięstwa dobra nad 
złem, zwycięstwa sprawiedliwości nad 
nicspraw'ediiwością, Blok Stronnictw 
Demokratycznych zwycęstwem swym 
dał rękojmię Rządowi że zakreślony 
3-letni plan gospodarczy będzie zrea- 
lizowany. Wybory stały się votum zau- 
fania ludu dla Obozu Demokratyczne- 
nego i dla Rzadu Jed-ości Narodowej, 
Społeczeństwo częstochowskie, a w 
szczególności lud pracujący wyxazał 
swą dojrzałość pol tyczną. poczuc e 
odpow edzialności za losy kraju. rze- 
te'ny patriotyzm i przywiązanie do da 
mokracji. 

Chcemy na tym m'ejscu w im'eniu 
całego B'oku Demokratycznego wyra- 
zié głeboką wdz ęczność naszej ludno 
ści pracującej i całemu społeczeństwu 
Czestochowy. 

Na zakończenie "roczvstej Akade- 
m'i or'iestra odegr"ła ,Rotę”. 


triumfuje, ale obraz moralności 
bohaterów stoi pod wielkim zna- 
kiem zapytania. 

Producenci filmn we wstępie za- 
atrzega'a się, że akcja rozgrywa 
sie w 1907 roku, wiec w czasie, 
gdy stosunki na pólnocy Szwecji 
były jeszcze niennormowane. Ale 
czy Fzeczyw'Ście w 1907 r Szwecja 
bela krajem morderców d'a n'e- 
wiadomych powodów i pijaków, 
którzy za swój tunet i chamskie 
zachowan!'e s'e zasługują na sym- 
patie rodaków? 


Jeżeli chodzi o stronę techn'co- 
nec, — to sprawa przedstaw'a się 
lepiej. arzkolw'ek prócz kilkn do- 
brych zdjeź ni'aków, ciekawej ja- 
zły na nar tach i parn m'nut emo- 
cji w czas: e gdy dwóm szamaca- 
cym się ludziom grozi śmierć pod 
p'łami w tartaku, — nie n'e 7a- 
ałnugnjie więcej na nodkreślen'a. 
Nawet zamieć śnieżna nie robi 
wrażenia. 


Przepełniona sala kina tym s'e 
chyba tylko usprawied!'w'a. że 
jest to film szwedzki, a Szwecja 
cieszy się u nas dużą symnatią. 
m'mo, że na eksport ma tak mar- 
ne filmy. (p) 


1 lutego 1947 roku. 


— 


Ka Funrusz Wy orczy 


Bloku [Demokratycznego 


Na wezwanie dyr. Krotko, Stan. 
Żyfka wp'aca zł 1.000.— 

Odp. na wezwanie k-ta ORMO 
Wetona ob. Wieczorek Kazimierz 
wpłaca zł 203.— 

Na wezwanie Prezeea Zajdy. ob. 
Krakowian Stan. wpłaca zł 1.000. 

Chwllczyńscy wpłacalą zł 500.— 

Ob. Borowiecka Helena. cónow. 
na wzzwania ob Suwaka Zenona, 
wn'aca zł 500.— 4 

Na wezwanie Inż. Alzenberga, 
ob. Ncumark Józef wpłaca zł 500. 

E. Jarosiński, odp na wezwanie 
eb. E. Pletrasiewicza, wpł. zł 500. 

Na wezwanie E. Pietrasiewicza, 
ob. Julian Helman wpłaca zł 500. 

1. H. Wa'nman, odp. na wezwa- 
nie ob. L. Brennsra, wpi zł 500.— 

Mai. <Dh 


Emart 


Mecz CKS — Partyzant 


Dziś w piątek 31 b. m. o godz. 
17 ej w świetlicy Milicji Ob. przy 
ul. Piłsudekiego rozegrany zosta 
nie rewanżowy mo?7 tenisa eto 
lowego pomiędzy CKS em, a Par 
tyzaniem. 

Sportowcy radzieccy 
zaproszeni do Ameryki 

Przewodniczący towarzystwa 
przyjaźni radziecka - amerykań- 
skiej w Nowym „Jorku. Fred My- 
ers, zaprosił za pośrednictwem 
Najwyższej Radzieckiej Rady 
Sportowej drnżyny sowieckie do 
Stanów Zjednoczonych. Chodzi 
przede wszystkim o basketballi- 
atów, piłkarzy ręcznych. zanaśni- 
ków, bokserów i lekkoatletów. 

V? niedzielę acz krk-erekl 

Czechosł”wacia — Polska 

Mecz Czechosłowacja Polska 
dojdzie ostatecznie do skutku i roze- 
grany zostanie 2 lutego w Warszawie 
Będzie to ósme spotkanie renrezen!acy: 
tych państw Wygral śmy dotychczas 
4 razy (12:4 10:6 11:5 i 10:6), zremiso- 
wa'śmy 2 razy 8:8. a przegra! śmy 
tylko raz — w ub r. w Pradze 7:9 i to 
na skutek kontuzji P'sarsk ego, który 
m'a* dużą przewagę. 

W poszczegó!nych wagach“ spotkają 
się: musza: Zachara — Bazarn'k, ko- 
gucla: Strba — Grzywocz, pió-rkowa: 
Mace!la — Leczkowsk lekk: Gr.ga — 
Sowiński, półśredn'a: B'esak — Olej- 
nik, średna: Torma — Kolczyńsk', 
półciężka: Carda — Szymura, cieżka: 
Livansky — K'imecki. Osólnie nawet 
ze stronv czeskiej przew duje s ę zwy- 
oęstwo Polzki, 

Łańcuch na szKot-nie Juniorów 
RKS Stra 

Inicjuiąc łańcuch na szkolenie tunic- 
rów Skry, ob. Orłowska wp'acła zł. 
1.000 wzywając do podtrzymania łań- 
oucha ob Jarząbkównę Marię. 


Mamy trzech sędziów 
mlesryckrsqwch 
Na wnioski poszczególnych okrerów 
Zarząd WS PZPN za!twerdz't 67 sę- 
dziów m'ędzyokregowuch, pośród któ- 
rych znaleźli s'ę trzej sędziow'e z na- 
szego terenu — Ignacy Sowsła Franci- 
szek ZW i Antoni W deryński 


Był więc wszędzie. 


"sam: Bóg zabroni! tego, mówiąc 


= 


Luty do Redatcji 


A pisma katolick e milcząciii 


Pisma katolickie, które z racji. 
swego powołania mają m. in. za 


zadanie amoralniać czytelnika w 
myśl wakazań religii, oderwały 
się celowo z różnych przyczyn 
natury politycznej i źle zrozumia 
nego interesu własnego od życia. 
i nad nagminnymi, a cieżkimi 
„grzechami“ naszego pawajenne- 
go życia przechodzą do porządku, 
jakby ich wcale n'e zauważały. 
Prawdziwy i dobry wychowaw- 
ca o ile iatotnie ma zamiar wy- 
chowywać, winien przede wszyst- 
kim starać się opanować | wyko- 
rzeniać to zło w środowisku, któ- 


re przeszkadza w normalnej pra- 


cy i które wz. zasad moralnych 
przez niego nznawanych stanowi 
jedno z największych przestęjntw, 

Nie ulega wątpliwości, iż naj- 
w'ekszym złem przeszkadzającym 
w normalnej pracy były i są je- 
szcze wypady „chłopców z lasu“, 
mordowan'e niewinnych ludzi i 

grzhież endzego mienia. 

Zło to jeat zarazem jednym z 
najwiekszych przestępatw I z pun- 
ktu widzenia etvk: katolickiej, ho 
wg. w'erzeń nie kto inny tylko 


kró' ko; 
nij”. 


„nie zabijaj", „nie krad 


Od początku istnienta po waj- 


nie pisma katolickiego wychodzą- 


cera na terenie Częstochowy Dn. n. 


„Niedzi ela“, jestem jegn czytelni- 


kiem i ani razn nie zanważylem, 
bv niema to zahrala głos w tyeh 
tak ważnych dla Narada i „zha- 
wienia duszv* aprawach, Aż 
we*vd doprawdy. Że aie nazywa 


=- katolick'm. Leie się krew, brat 


mardnje brata. a katoliekie pismo 


milezy. Milezv. choć „nie zabijaj 
i „nie kradnij” to wskazania sa- 
marea Roga. 

Nikt nie wymaga od nisma ka- 
tol'ekiego, by za!'mowało się po- 
lityka. A'2 notep'enie zbrodni, ale 
nawolywan'e do zaprzestania te- 
go rodzaju walki ta przecież nie 
polityka. I bez wzgledu na swoje 
przekonania polityczne pismo po. 
winna beło potenić handyrką me 
tode walki nodz'em'a. phibia bs 


«6 


nawet ich ideoloz a była mu bli- | 


ska, co wiecej choec'ażby nawet 
zdawało im sie. iż jego interes 
leżał w zwycieaiw'e tyeh sil, któ- 
re tą „robotą“ kierowały i kic- 
rulą. 

Givhy pismo za ielo stanawiskn, 
jakie zajać pow'nno, 
dziś niejedna matka, żona czy 
dzierka n'e anłat*watohv śm'orei 
syna. męża czy ojca. Milczenie zaś 
n'eieden rozumiał jaka cichą a- 
prohatę i niejednego ona zanto- 
WAJGRE w las it pehneło do zbro- 

ni 

Dziś ogniska zbrodni BE 
I niedaleki już dzień. gdy zupeł- 
uie przestanie istnieć, m mo, iż 
dla stłnm'enia ogniska nie padla 
ani jedna kropla wndy ńw'eeonej 
i ani jedno sł'wo kaznndziei, 


Żeleźnink Pmorń, 


' Był raz jeszcze u posła de Ranet, otoczonego przez 


A VA XARA 


Lok. | 


Jakie cechy wspólne może mieć poseł i kelner? 

- Wice kortakliści? Przed tym już raz odrzucił tę hipo- 
teze. Jakieś powody polityczne? 

Poseł prawieowy... dyrektor lewicowy... 

W ce to także nie! 

Więc społeczne? moralne? 

— Zwariowałem chyba! — ocknął się z delirycznych 
rozmyślań. — Już mi sie mąci w głowie! Rozważę 
jeszcze kwestie rciig jne, wychowawcze, kulinarne, tu- 
rystyczne — ps:akrew!... 

Więc co mi jeszcze pozostajeł 

Nic? 

Kwestie fizyczne chyba? Tak, pod tym wzgledem 
mają: wszyscy jedną cechę wspólną... Są to starsi pa- 
nowie! 

- — Tak — mruczał detektyw m'otany rozpaczą i 
złością — oto, co mi pozostało niezbile po tylu godzi- 
nach rozważań podejrzeń, poszukiwań, dociekań.. To 
jedno, że czterej porwani są starszymi panami! Ach — 
prawie jęknął — to, że jedyną ich wspólną cechą jest, 
że wszyscy mają uderzające łysiny! 

Przelknął gorycz. 

— Sie transit gloria — myślał. — Widocznie skoń- 
czyłem się. Trudno. Raz kozie śmierć. Przyszła kryska 
na Matyska. Jeżeli do takich wn.osków dochodzę w bli- 
sko 24 godziny po pierwszym porwaniu, to znak, że to 
już koniee-. Nie jestem wart tyle, co Arnoen, co Breut- 


Ogarneła go naprawdę czarna rozpacz. 
Był już zdecydowany, że gdy tylko będzie to możliwe 
bez wywołania zbyt oczywistego skandalu, poda się do 


dymisji. | 
ROZDZIAŁ XVI 
A. V. — Alfred Very 


Są ludzie, których niepowodzenia osłabiają. Są, któ- 
rych umacniają. 

Robert - Robert należał do tej drugiej kategorii ludzi. 
Po chwilowej depresji, jaka ogarnęła go po rozmowie 
z reporterem „Paris-Mid.', gdy doszedł do przekonania, . 
że nie nie wie, że się już skończył i że musi się podać do 
dymisji, ratując resztki swej sławy i swego dobrze za- 
pisanego nazwiska, poczuł nagle w sob'e nowe siły, na- 
cechowane zawzictością i niewiśc ą do tych bezczelnie 
śmiałych i pomysłowych ludzi, którzy swymi czterema 
uprowadzeniam; wywolali sensację. jawiej Paryż jesz- 
cze nigdy nie przeżywał. 

Dnia tego po południu i wieczorem oraz przez całą 
noc detektyw z dziką zapamiętałoścą poświęcał swój 
sen, spoczynek i spokojne posiłki na oliarzu swej an- 
bicji. o 

— Muszę! — postanowił. 

Gdyby tylko uchwycił jak'ś mały ślad, cień śladu, 
ślad cienia śladu — ale pewny, na którym mógł by sie 
oprzeć — reszta poszla by. już jak przy poprzednich spra- 
wach, które rozwiążywał szybko i pewnie, zyskuiąc 80 
bie powszechne uznanie ; nazwisku swemu sławę, która 
wyszła już dawno poza granice Francji. 

Musi więc ten ślad uchwycić. 


kolegów klubowych i debatuj iącego poważn e na temat 
o każdej Sadzie dn'a i nocy na wszystkich praworząk 
dnie myślących obywateli. 

Był u kelnera Ramona. który w dnin tym zrobił mają. 
tek na napiwkach, rozpowiadając niestworzone histoni 
o tajemniczym wypadku, jakiego stał się jednym z mi- 
mowolńych aktorów. „Cafe de la Sorbonne“ był tak ohlas 
żony, że tlum szeroko wylcwał się na bulwar Saint Mi- 
chel. Z czterech bowiem ofiar porwan'a jedynie kelner 
Ramon był osob stością prawdziwie demokratyczną 
1 wszystkim dostępną. - „ 

Byl u przemysłowca Gruenbeuma debatuiącego z pa 
nem Thouvelle nad propagandowym wykorzystaniem 
sensacyjnego zajśc:a dla celów przedsiębiorstwa. 


Był na inspekcji w dzielnicy św. Łazarza, gdzie po- 
czynione kroki nie dały absolutnie żadnego rezuitalu. 


Odbierał z calego miasta zaw adlomienia o śledztwie 


poczynionym w garażach i wynożvczaln'uch aut, rów- 
nież bezskutecznym i awanturach. akie powstawaly na 


na pewno j 


e 


ulicach przy legitymowan'u Bnieków. Iech che'al, że 


najwięcej ant należących do obsłngąi korpusu dyploma- 


tycznego — to były właśnie Buieki.... 


UkłaTał sobie n'cmnżliwe komb nacje imion i naz- 


wisk o iniciałach A. V. nfając, że w ten sposób przy» 
pomni sobie jakiegoś A. V zan'sanego już w kro» kuch 
polieyjnych. Badał je, przeglądał archiwa prefektury 
z ostatnich miesięcy... 

„W szystko bezskutecznie! 
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we litery, czytane pionowo, utwo. 
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uł. „Kalwinszyc” 


Ułożyć sześć 5-literowych wy- 
razów według podanego znaczę- 
nia, tak aby początkowe j końco- 


 rzylły rozwiązanie. 

_ Znaczenie wyrazów: 1) zeschnię. 
ta lodyga (wspak), 2) prosze wejść 
w języku obcym (wspak), 3) rzeka 
W. Afryce, 4) najdluższe i naj- 
sztywniejsże pióra ptasie, 5) na- 
rządy wewnetrzne człowieka, 6) 
budynek starogrecki, przeznaczo- 
ny do popisów muzycznych. 


- Rozwiązania prosimy nadsyłać 


pod naszym adresem do środy 


przyszłego tygodnia włącznie. — 
Za dobre rozwiązania Redakcja 
przyzna nagrody, które rozdzie- 
lone zostaną w drodze losowania. 
t TE 


Rozwiazanie Biletów wizvytowych 


z Nr 21 „Głosu Narodu“ 
Krawiec, Stelmach, Cukiernik, 
Chalupnik, Restaurator, 
Kuchmistrz. 

Nagrody w drodze losowania 
przypadły: Zygmuntowi Skrobiń- 
„.skiemu — książka, napisana przez 
Witolda Zechentera p. t. „W bab- 
skim domku“ i Zbign'ewowi Chłlą. 
dzyńskiemu z leśnictwa Pano- 


= szów — beznłatna prenumerata 


„Głosu Narodu* na okres 1 mie- 
siąca. 


Pam:ęta'my 
o Pomocy Zimowej 


JE 1 
| 


ve war.” 7 JARA MIG 4. 


„GLOS NARODU", 1 lutego 1947 roku. 
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Zabawy 


Towarzystwo Przy acół  Żo!nierza 
wrządza w dniu l-ym lutego zabawę, 
która odbędze się w salach Hote- 
lu Polonia, Orkiestra doborowa. Bu- 
fet i restauracja doskonale zaopatrzo- 
ne. Całkowity dochód przeznaczony na 
cele T. P. Ż. 


Początek zabawy o godz. 21.30 
Wstęp tylko za zaproszeniami. które 
można otrzymać w lokalu T. P. Ż. Ale- 
ja N. M/P. w godz. 8 — 15 ; 17 — 19. 

Wstęp — cegiełka, dla pań 200.— 
dla panów 300.— 


Zw. Zaw. Pracowałków Państwo- 
wych w Częstochowie urządza dnia 1 
lutego w sali Starostwa Powiatowego, 
Sobieske'go 7 „Czarną Kawę". Począ- 
tek o godzinie 20-tej, Wstęp 50 zł. 


Po czarnej kawie — „kulig“ sania- 
mi do Olsztyna, 
ii 


Dnia 1 lutego D. r. staraniem kobiet 
Dzielnicy PPR Śródm'eśce, odbędzie 
się wielka zabawa karnawałowa w 
sali Pow. Rady Zw Zawodowych, Al, 
N. M Panny 43 z której zysk przez- 
znaczony zostan'e na cele kulturalno- 
oświatowe, 

Do tańca przygrywać będzie doboro 
wa orkiestra, Początek o godz. 20-tej. 
Bufet obfic'e zaopatrzony, Weiście dla 
mężczyzn 100 zł. dla kobiet 60 zł. 


sA 

W dniu 1 lutego b. r. (sobota) 
o godz. 21-ej Komitet Rodziciel- 
aki Szkoły Powszechnej Nr 6 w 
Czestochowie urządza zabawę ta- 
neczną przy dźwiekach doborowej 
orkiestry. Dochód przeznacza się 
na potrzeby szkoły. Wstęp za za- 
proszeniami. 

Zabawa odbędzie-się w pieknie 
udekorowanej sali gimnastycznej 
przy ul. Narutowicza 29. 


w 
Polski Zw'ązek b. Więźniów Poli- 
tycznych Hitlerowskich Więzień i Obo 


Rozstrzygnięcie Konkursu na 
Plakat Wystawy Przemysłowo- 
Gospodarczej w Czestochowie 


W dniu 26 styczna br. Kom'sja 
Sędziowska w składzie: Delegatki Zw. 
Plastyków — p. Marii W:erzbickiej, 
Dyrektorki Szkoły Sztuk Pięknych w 
Częstochowie, Redaktora p. Potra 
Kraaka — Prezesa Zw. Zaw. Dzien- 
nikarzy w Częst,, Dr, Ju! usza Brauna 
— Dyrektora Izby Przem. -Hand' owej 
w Częstochow'e, p. W'to!'da Zembrzu- 
skiego — Dyrektora Wystawy, posta» 
nowiła pierwszej nagrody nie przyznać 
nikomu, gdyż żaden obiekt nie odpo 
wiadał całkow' cie wymaganiom Kon- 
kursu. zaś dw e II nagrody przyznano: 
1. Henrykowi Jaszczewsk emu — go- 
dło „Kaczka“, sluchaczowi Wydz. 
Architektury Politechniki Warszawe 
skiej, 2. Inż, Zygmuntowi Nengo — 
godło „Wystawa“, 


zów Koncentracyjnych Koło w Czę- 
stochow e urządza w dn'u 1 lutego b r. 
w sali Miejskiej Rady Sportowej, ul. 
Pułaskiego 2 (.Brygada*) karnawalo» 
wą zabawę taneczną. 


Dochód z zabawy przeznaczony na 
wdowy i sieroty po b. więźn.ach polie 
tycznych, 


* 


urządzona staraniem Straży Pożarnej 
przy fabr, Częstochowianka odbędzie 
się dnia I lutego o godz, 20-ej w sali 
fabr Częstochowianka. Dochód na ce- 
łe kuturalno-oświatowe, Bilety wstępu 
zł 100. Bufet obf.ty i tani. Orkiestra 
doborowa, 


W sobotę, dnia I lutego 1947 r. o 
godzinie 2l-ej w lokalu szkoły Nr 7 
przy ul. Narutowicza Nr 29 zostanie 
urządzona przez Komitet Rodzicielski 
Publicznego Przedszkola Nr 1 w Czę 
stochow:e zabawa taneczna, Cał:owi- 
ty dochód przeznaczony na potrzeby 
przedszkola. Bufet obficie zaopatrzo- 
ny. Bilety do nabycia w przedszkolu. 


Z zycia kulturatmego 


Znakomity skrzypek 
w Częsiochow © 


"W niedzielę 2 lutego b. r. o go- 

dzinie 17-ej na koncercie Miej- 
skiej Orkiestry Symfonicznej wy- 
konany zostanie po raz pierwszy 
w Częstochowie koncert skrzyp- 
cowy  naiwiększego skrzypka 
świata Paganiniego. Koncert ten 
wymagający ogromnej techniki, 
jest szczytem wirtuozerii skrzyp- 
cowej. Wykonawcą koncertu bę- 
dzie jeden z czołowych skrzypków 
polskich. Stanisław Miknc-ewski, 
koncertmistrz orkiestry Polskiego 
Radia w Katowicach. 

W programie orkiestry symfo- 
nicznej usłyszymy komnozycje: 
Gretrv'ego. Griega oraz „Uwertu- 
rę Polską* prof. H. Washaltera, 
członka Miejskiej Orkiestry Sym- 
fonicznej. 

Bilety do nabycia wcześniej w 
kancelarii: codziennie od godz. 
10-ej — 12-ej i od 17-ej da IReej 
(ul. Jasnogórska 3335) oraz przed 
koncertem w kasie. 

Koncert odbędzie sie w sali 
przy ul. Dąbrowskiego 16. 


TEATA WIELKI 


„KORDIAN“ 
' (przedstawienie dła szkóf) 


Dziś, w piątek 21 b m. o godz. IS-ej 
wyshaw ony hędzie .Kordinn* Juliusza 
Słowackiego dla szkół Aredn!ich i wyż 
szych. Inecenizacyue i reżyseria Rysrarda 
Wasilewakieczo. Dekoracjo prof. W Ma. 
kojnka Ohsada premierowa z Waela- 
wem Ściborom w roli tytulowej. 

Przedstawienie to  zosta”0  zor"anizo- 
wezme przez Dyrescje Teatrów | Wydyl:ł 
Oświaty i Kviturv Zarządu Micjskiego 

Bilety do nabycia w Wvrdziale Oświaty 
i Kniturr. Dalurowskiego ?. 


Putro r” sohotę 1 h. r. o godz 1915 
„Kordirmn'* (normalne przedstaw:enie dla 


pubł'ezno:ci). 
TEATR ""7""PALNY 
PLECY” 
Aktualne komerla setyryrzna w 3 skt. 
Jerzego Jurandotfa z? muzyką P. Asłane 
wicza 

Dyé. w piątek 31 bm. © godz 19815 
powtórzenie premiery przezshawnej. ak- 
tnualnej komedii antyrycznej w 3 aktach 
Jerzego Je"rendota p .t. .Plecy* w wy 
konaniu Zrzeszmia Artratów Warsz w- 
akieh i Łódzkich pod kiermmwnictwoem ar- 
tystycznym Jerzego „Junoszy Muzyka P. 
Asłamowicza. Arcywesoła ta komedia 


zam'eszczona w dzienniku „„Głes Naroda 


| | Nr27 


grana była we wszystkich miastach pole 
akicb z olbrzymim powodzen em. W teas 
trze .Syrena* w Łodzi np ponad 100 
nazy. Udział w przedstawieniu biorąz 
Tudmila Szretterówna, artystka Opery 
Warczewakiej. Eugena Brandtówna Í 
Hora Wieczorkówna — art. tetrów Jódwe 
kich Jerzy Junosza Wacław Zwoliński, 
Marian Oryński 1 Franciszek Rasiak = 
art tetrów warszawskich i 'ódzkich. 
Bilety do nabycia w knaje Teatrów 
godz. 10-ej do 13aj i at I5ej do Torpo- 
częcia przedstawień. Tel kasy 21 61. 


| rogram kin 


Kino „Wołrość” — najnowsza produk- 
cja szwedzka .Jamieć śnieśna*. ; 

Kino „Polonn* — Od dnia 28 styczne 
1947 y. wyświetlany jest film p. 6 
„Saniotny żazel* Dla modzieży dozwos 
lony od 12 lat. Poczatek sennców w dni 
powszednie: od wadz. 16, 18 i 20 W ne- 
dziele i świeta pierwszy seans a £ 1% 

Kino ..Tecza'* = wrćwiel!łn nawy film 
mnzyeny p. t  ..Ślnhy kawalerskie” 
Nc program PKF. Nr 45  Paczątek 
acerceńcy endy 18 76 24 

Kino .Baltyk"-Film nt. ..Paodrzutek” 
Dla m'adzieży dozwolony od iat 10-cig 
orz Polska Kronta Filmowa Nr 43. 
Początek seansów 1530, 1740 i 1930. 


Moskwa nadaje 

Godziny nadawan'a przez radiostąe 
cję Moskwa lekcji języka rosyjskiego: 
pon edziałek wtorek czwartek i sobotą 
od godz 13 m. 30 d» 13 m 45 na faliz 
197 m, 19,53 m, 2547 m, 2579 m; 
30467 m. 

Środa i p'ątek od godz 18 min 30 
na fali: 25.79 m, 30,74 m, 31,22 m,, 
3155 m. 


Procram rozgłośni oo'skich 
PROGRAM 07 "IICPOLSKI 
Piatek 


8.50 Audycja . szkolna. 1200 Sygnał 
Gsasu 12.05 Aud dla św'etlic robh 12435 
Utwory Schumanna. 1255 „10 minut 
poezji’ 1305 Konc. Ma. Ork P. R. 
14 00-1500 Przerwa 1500 Słuchowisko 
dla dzeci starszych p. t. „O ciekawym 
słoniątku* J530 Skrzynka techniczną- 
15.40 ..Ballady * pieśni". 1600 Dziennik 
bonoindniowy 1f 30 Utwory fletowe. 16 45 
Komentarz wydarzeń krajowych, 1655 
Audycja dla młodzieży, 17230 Z życia 
kulturalnero 7725 .Przy rohncie pa ro- 
boc'e'" aud muzyczna. 1840 „Nauka przy 
rlośniku"* -awl  slowno mnzye”nu 1900 
Anńfycja dla wsi, 1915 11} oudceja z eye 
kln , Tria fortiep'anowe*"* w opr prof. Ka- 
rola SFtromencera 1957 Sywrnał czasu. 
20 00 Dziennik weczorny. 2025 Audycja 
słowno-mnzyczna p t. ..Polonvezy Q'ifie 
skiega* 2100 Aud Krakowskiego Tego 
trn Ranandvcznego p.. t. ..Żałnierzawi*, 
2145 Andvcja rozrywkowa 2200 Kwa- 
drama nrozy. 2215 Proeoram nan Jutro. 
93 945 Kaneert Ork Tanrcznej P R 23106 
Ostetnin wiadomoćeł dzennikn radiowe- 
go. 2330 Andreja Chopinowska. 2355 
Stresze:. ostan wiad. dziennika wie» 
czornego. 2461 Hymn. 


oe 


RYNEK ZBYT U zapewnia wytwórcy REKLAMA 


Ogłoszenia | Reklrmy przy!mu'e: Biuro Ogłoszeń i Reklam Polskiej Agencji Prasowej PAP, Aleja N. M. Fanny 61, tel. 15-45 od godz. 8—15-ej codziennie. 


| 2sfiiTEZzny 


URZĘDOWEOBWIESZCZENIA 


L. ds. Apr. HS,119/47 


Wydria?ł Aprowizacji i Handlu 


Ë Pkt. 1. 


Uprewnienie do otrzymana węgla mają tylko ci posiadacze 
kart żywn. I kat.. którzy faktycznie pracują 


umowami zbiorowymj o pracę. 
Pkt 2. 


Odnośne zakłady pracy | instytucje otrzymujące dla personelu 
khrty żywn. I kat. wmny złożyć w Wydziale Aprowizaeji i Hao- 
dlu, ul. Dabrowskiego 7. pokój 221, w terminie do dnia 31I. br. 
listy imienne pracowników z adreszmi oraz dolączyć kupony nr 
38 kart żywn. I kat. z miesiąca styczn a i lutego br. 


et M 


DLstyt e winny być poświadczone przez zak'ady pracy. 


pkt 4 


Wydtmy węgiel zostanie zał czony ma poczet mależnych przy- 


deid ów w okresie zimowym 1947 r. 


a ` 


Częstochowa, dnia 28 stytznia 1947 r. 


py... O 


Redaguie Kolegium 


" Redakcja „Głosu Narodu", 153 Aleja 2, lol. 3245 


ZAWIADOMIENIE 

zawiadamia, fo 

_ styczeń i luty 1947 r będzie wydawamy węgiel w ilości po 150 kg 
sa 1 mlesiąc na karty żywn. I kat. pracującego. 


za mlesiąc 


i nie są objęci 


w 20 sześciobarwnych wzorach na bezdrzewnym 
kartonie pocztówkowym w znanym wykonaniu 
w. Wojciecha 


Wiceprezydent M'asta 
t) D. Kapalski. 


s 


Zakładów Graficznych Drukarm 
w Poznaniu 


Pocztówki 
Wielkanocne 


od 15 lutego sprzedawać bedag 


Składy Pasieru I Tektery 


Wydawca „Współczesna Prasa“ 


HE 


mam awŁokom 


szkoly powszechnej w 
wackim 
nauczyc:elstwu 
Rpodarzom wsi 


Lisowskiemu, 


szkół 
SoLnli 


i dziecoom s«.kolnym 
łom | 
nam pomoc i 
„Bóg zaplać', 


PAP 65 


«i 
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PODZIĘKOWANIE 
Wsa:ystkm, którzy oddali ostatnią posluge najdroższym 


i 

'ncent 
Wincenteco 
a w szczególności prob, wsi Lubojna ka. 
prob. par. św, Barbary, ks 
Re: Tz. nach pp. 
nauczycielstwu szko: 
micjseuwych 
Luvojna, 


, oraz 
znajomym za liczny 
wspólezuc.e, składamy 


T 
Kurzelewskiego 


Pietrusińskiemu 
Maikowi i ks. Kawalcow, kler 
Kochoni. pp. Glo 
powa:echnych gm. Redziny, 
wszystk:m go 
w szczególnoścć, Urbańczykom. 
Wożniakowej. Slraży Pożarnej 
wszystkiin krewnym, przyjacio 
udział w pogrzebie i okazamą 
tą drogą  serdcczne 


| 
4 


= Stanisław DOLEWSKI | s” | = 
= 4 =i E= 
= 22: 
la Skór $ f Snakea LER indytaya =z Rutiynowanego = 
U e i tra a A W I || row y C CENTRALA: Poznań, ul, Przemysłowa 25. tel. 48 88 | 46-91 = biiansist = 
Sprzedaż drobnicowa: ul. Kantaką 5, tel. 23-01 = : a = 
ODDZIAŁ WOJEW. W RADOMIU, UL. ŻEROMSKIEGO 102 = » ' = l i = 
ź ODDZIAŁY: ŁÓDŹ ul. Piotrkowska 108, tel. 214-85 = z praktyką w księgowości przemysłowej = 
F< rm Sklep detaliczny, ul. Piotrkowska 42, tel. 210 07. = - = 
YB RB ul; WARSZAWA, ul. Lwowska 17, tel. 870-90 = przyjmiemy. z 
skórki królików, zajęcy, piźmaków, lisów rudych, wydr, PAP li | = - = 
| kun, tehórzy i innych zwierząt futerkowych, oraz kóz i ba- | is | == Zgłoszenia Huta Szkła „STRADOM' = 
{ nauów, aarn 1 jeleni. Potrzebna dziewczynka od lat EŻ ER 
‘i z 5 = Sabinowska 74/76. tel. 11-30 = 
M e b 12—15 do nomocy domowej naj- a =] 
Płaci aktualne ceny woinorynkowe. E| Potrzebna | «ui. ‘sierota.  Zgłoszem a pra p PAP 649 ë EE 
K ; cownia Futer „Aluska'* Często- 
| Agentury Powiatowe w każdym powiatowym m:eście. | chowa, Al. NM. Panny 50. Sprzedam z powodu wyjazdu sklep | Szukam mieszkania śródm e 
Punkt skupu przy kałdej rzeźni, - wychowawczyni x PAP 66: | Z CWA a z r ALA p: r: mie > zaplace dz ANANT 
3 ] l pray —— m | Szkaniem w dzelnicy handlowej | Zzloszenia PAP Aleja 61, pod 
Właściwa I fachowa ecenal!l PAP 9 do 10 miesięcznego dz.cclia Potrzebna natychmiast dobra po | Wiedomość Warsznwaka 21. w| .Micszkanie”. i PAP 617 
h-a - x Referencje konieczne. Wiado. || moo domowa dochodząca War | sklepie. PAP GIL 
` Zgublono dowód osobisty, karte mość: Czestochowa, Krakow- szawska 13, m. 5. PAP 61% = s A A. | Koresponcant samodzielny Zału- 
BR Y rejestracji wojskowej, legityma- | | ska 1 tel. 1875. Powroźnik Sprzedam syp alnię (brzoza zie twia wazelką korespondencje w ga- 
| 2GUB cję z partyzantki na nazw sko kl esta) mało zniszczoną — Kościu | dz naeh nasolulniowyvch na wta- 
E | Grabny Stefan. PAP 611 (sklep). POS ZU! szki 1-4, m 4. PAP G2: | snej mzszyne Oicrty PAP .7* 
| aY y n PAP 571 ; USAD POSZUKUJĄ |__ a E a a a. A 
Zgubiono dowód osobisty, w'a- p O W g Z- fatel A] ja 
- Zyuhlono dowód osobisty, kartą Z CAO RACZ REYRAZYZYNNNENEACSRAC ZE) przedam A tapezan, dwa NEM Sa a a a a 
emo ROWE aT E rejestraaji wojskowej wyd preez | Potrzekna dziewczyna do pomoc; | Ślusarz maszynowy  d'ugoletn kryte mokiefem nawe. orzech kan | Zamienię sklep z mieszkan em na 
af PPS Sai isko Chlad! RKU. Jędrzejów na nazwisko Lu- domowej. Zgłaszać się Kilińskie- majster Wytwór. Gilz toreh i| k**5;. Jeden fatel len uch przeow | nozój z kurhnią (najchętniej w 
- RETURN ma AE talhowie dynia Władysław. PAP 648 | KO 30, m. 1. PAP sh kartonów pos.ukuje pracy. nal- nia tapicerska II Aleja sA pa Śródmieścigi. W:domaść: PAP. 
| z i PAP (4 | — a | NN | CHĘtNIEJ na Ziemiach ë Odzyska | "29 ; í PAP FAR 
Zgubiono książkę Ubezpieczalni | Potrzebna starsza inteligentna | nych. Zgloszonia kierować do - A : z i x 

Unieważn:am legitymację fabrycz | Spolecznej na nazwisko Pędz x | panienka do dziecka.  Referencji Qlosn Narol, Kielce, Sienkie: A a a e Rad. i (ię bin". i a PE N 
wę jotrowię i kartę rejestra- | Waleria. PAP 670 | konieczne. Wiad. K. Berent Plac | wicza 32 pod majster. K. 7 A A ryj PA BA a BUU 
EE RKU Jo I aoo sh Miaz Daszyńskiego 9, sklep PAP G2) czy Tetmajera 6 m 3. PAP C?! ne ] Komikariatu M Q. 
cyvną a cienia 10r x TH """ T , eE TEEN YTEGO ZEDO APS Na ecle tullnralna ośw 'atowe 0- 
ga Stanislaw, Starachowice. LEZ = "FW GM | SPRZEDAŻ | Tat a 289 paEfaniajaka 
| K. 6 WOLNE POSADY Potrzebny w BeR=h aa | | ROZNE | Hrybez PAP ENR 
= Skradziono kartę rejestracji woj- : RODE POARPAE Te l 64:1 Wytwórnia wyrobów ze szkła St i ZES "Maszynki do lamo nu Adlawych hup- 
skowej, wyd prze. RKU Czesto | Potrzebna zaraz starsza UOCZCIWa <A "| Franenz Czestochowa. Carncar | Zginął nies wilezur wali się „AS | owa po cenach fuhrycznych wy- 
chowa. erez nne dowody na na | pemoo domowa z gotowaniem 30 = ska 46. masalada na skladzie wek | lewe ucha rozciete, Odnrowadzie j 32 Mom ë Handlowy, Krutów, 
awisko Jeziorowski Romuald trzech osóh, pensja dohra Zeto- | Potrzebna pomoc domowa | star- | cz ilość bntelcezek do olejków | za nserady. Wytwórnia Lemons | o'hia R PAR 15 

mam. wieś Węzina, gm. Przystań | szen'a Dąbkowskiego 21, m 3 My | sza z gotowaniem. Zg!oszenia Nu Į do ciast. Ceny konkurenevjne. lv Aleja 2 Ostrzega ao proud | 01m 
PAP 646 ga. PAP 628 I rutowicza 9 Różańska. |'AL o9 PAP 59%! *rzetrzytmaniem. PAP 6 Dc 613217. 


Za terminowy druk ogłuszeń Administracia nie odpowiada 


EPDE TOT" ZE ZOE Z ZZ ZY Z ZZ AA ZZO 


. PKO Katow.ceLI1—5076 Za dzia: vgloszeb Redakcja an biosze odpowiedz. alnosci lluwavau © sea Fanstw. Ni. a w Ltęsiwch WIE, 


